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WARSZAWA, 13. 7. (Teł. wł. G .) .  
W  ogłoszonych dziś rozporządzeniach 
Ministra Spraw W ewnętrznych o regu­
laminach wyborczych, zasługują  na u- 
wage następujące postanowienia, doty­
czące zgromadzeń okręgowych:

W ybory do zgromadzeń okręgo­
wych zarządzi wojewoda najpóźn iej w  
5 In i  po zarządzenia  w yborów  do S e j­
mu. W ybory do zgromadzeń okręgo­
wych mają być ukończone nie później* 
niż 20 dw a  po zarządzeniu wyborów  
cło Sejmu. O rganam i powołanemu dd 
wyborów delegatów sam orządu te ry - ,  
torjalnego są rady powiatowe, gminnęJ 
i wiejskie. W  samorządzie gospodar-f  
czym rady izb Rolniczych i zebrania p le - '  
narne Tzb Przemysłowo -  Handlowych 
oraz Izb Rzemieślniczych. O rgancm 
powołanym do wyboru delegatów orga­
nizacyj zawodowych jest zebranie  
przedstaw icieli zarządów  jej pods ta ­
wowych jednostek organizacyjnych, w  
mieście zarząd najwyższego, szczebla 
organizacyjnego. Do organizacyj za­
wodowych należą związki i s tow arzy­
szenia zawodowe, albo ich zrzeszenia, 
które działają w interesie naukowym i 
kulturalnym pracowników fizycznych 
lub umysłowych. Organem powołanym 
do wyborów delegatów zrzeszenia 
technicznego i delegatów organizacyj 
kobiecych sa zarządy pow iatow e, wzgl. 
w miastach zarządy najwyższego 
szczebla danych organizacyj. Podziału 
liczby kandydatów pomiędzy organiza­
cje zawodowe, kobiece oraz zrzeszenia 
techniczne dokonywa się w  sposób na­
stępujący:

Liczba członków poszczególnych 
organizacyj dzieli się p rzez  I, 2. 3 itd., 
dotąd, dokąd n otrzymanych ilorazów 
da się uszeregować tyle kolejno naj­
większych liczb, ilu jest delegatów do 
przydziału. W  każdej organizacji przy­
dziela sie tylu delegatów, ile przypada 
na nia ilorazów zpośróu ustalonego 
szeregu.

W  Izbic lekarskiej, adwokackiej i 
notarjalnei delegatów wybierają radv. 
Naiważnieisze postanowienie dotyczące 
wyboru delegatów mieści się w  artyku­
le 14-tym zarządzenia. Artykuł ten

brzmi: „Jeżeli w  dniu zarządzenia  w y­
borów do zgrom adzeń  okręgow ych, or­
gan pow ołany do w yboru delegatów  
jest rozw iązany, w yboru delegatów  do­
kona organ bezpośredniego w yższego  
stopnia, a g d y  to nie jes t m ożliwe, organ 
z a s t ę p c z y Artykuł ten w  konkretnym 
wypadku ma przedewszystkiem zasto­
sowanie do miasta Łodzi, gdyż tam, 
jak wiadomo, jest rada miejska rozwią­
zana, zatem delegatów wybierze organ 
wyższego stopnia, względnie organ za­
stępczy, którym będzie komisaryczny 
prezydent miasta, Głazek.

Jeżeli chodzi o sposób w ybierania  
delegatów, to uchwały organów  upraw ­
nionych do wyboru delegatów są ważne 
bez względu na ilość obecnych. W ybór 
delegatów we wszystkich organach sa ­
morządu terytorjainego, gospodarcze­
go i innych, z wyjątkiem rad miejskich 
,w  m iastach wydzielonym, odbyw a się 
zw y k łą  w iększością głosów  z  dw u kro t-  
nem  głosow aniem . Jeżeli p ^ rw sz e  gło­
sowanie nie da wyniku, albo da wynik 
tylko częściowy, następuje głosow anie  
ściślejsze, przyczem skreśla się te oso­
by, które w  pierwszem głosowaniu o- 
trzymały najmniejszą ilość głosów tak,

żeby liczba pozostałych kandydatów 
nie była większa od podwójnej liczby 
delegatów przypadającej do wyboru w 
głosowaniu ściślejszem. Głosowanie to 
jest już ostateczne

W  radach miejskich miast wydziev 
lonych zastosowano glosowanie pro­
porcjonalne, a mianowicicie liczbę gło­
sów oddanych na poszczególne listy 
kandydatów  dzieli się przez liczbę o- 
trzym aną z podziału ilości radnych 
przez ilość delegatów i każdej liczbie 
przydziela się delegatów w ilości rów­
nej ilorazowi. Pozostałą ilość delega­
tów otrzymuje lista, która uzyskała gło­
sy większości głosujących.

W  przepisach końcowych oznaczo­
no, że reguiamin stosuje się również 
przy  wyborach do Sejm u Śląskiego i że 
w chodzi on w życie z  dniem  dzisie jszym . 
D w a inne rozporządzenia dotyczą do­
konywania spisu w yborców do Sejmu } 

i 4pisu w yborców  tJo S e n a tu . '
W obec ogłoszenia już  dziś  ręgula­

min u wyborczego, zarządzen ia  o roz­
pisaniu  w yborów  oczekiw ane są  w 
dniach najbliższych, m oże ju ż  w ponie­
działek, albo w e w torek przyszłego  ty ­
godnia.
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Wielkiego Konkursu Letniego
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Ludowcy, i Z Z Z  wobec wyborów

Przechowuje F u tra
SKÓRY <Uprz*r I*to, pr^yimuje SKÓRY de WY- 

PRAWY i FARBY er.* p.U ca LISY 
wszelkjtge rodr.ju MAGAZYN i PRACOWNIA FUTER
F. J. L U B E L S C Y
L~o-r. R ulow aklefli 5. Tel. 248-71*

je się kolebka tej organizacji. .Tutaj 
powsta i p ieiwsza drużyna harcerska, 
z której urosły po dziś dzień tysiące 
i mil jony' harcerzy.

I d latego w dniu dzisiejszym bie­
gnie ze Lwowa szczególnie serdeczne 
pozdrowienie do olbrzymiego obozu 
harcerskiego w Spalę.

Lwów woła głośno w  stronę Spałv- 
Czuwajl

WARSZAWA, 13. 7. (Tel. wł. G .) .  
Dziś odbyło się tu posiedzenie naczel­
nego komitetu wykonawczego Stron­
nictwa Ludowego.

Na posiedzeniu tem uchwalono 
Przedłożyć kongresowi, który jutro 
7-biera się w W arszawie, projekt rezo- 
luc i o uchyleniu się stronnictwa od 
udziału w wyborach. Rezolucja ta ma 
zawierać postanowienia, że przyjm ują­
cy kandydaturę przy wyborach prze­
staje być członkiem stronnictwa.

Podobno pewna grupa będzie się 
sprzeciwiać bojkotowi wyborów. Na 
cźele tej grupy ma stać poseł z Łodzi, 
Wyżykowski.

^W ARSZAW A, 13. 7. (Teł. wł. G .) .  
Agencja Press donosi, w ZZZ. ścierają 
się dwie grupy. Jedna, z prezesem Mo- 
raczewskim na czele, występuje prze­
ciw udziałowi w wyborach, d ru ^a  z 
prezesem warszawskiej rady zawodo 
wej, posłem Gardeckim, ośv iadcza siP 
za udziałem. ę

D o grupv  nos. Moraczewskieso na­

leżą posłowie: Pączek i Gawlik,^gene­
ralny sekretarz ZZZ., Jerzy Szurig o n ż  
cała grupa dawnej frakcji pracy. Dc 
grupy b. posła Gardeckiego należą po­
słowie: Gdula, Malinowski, Tom aszkie­
wicz i wielu działaczy, którzy twierdzą, 
że prezes Moraczewski nie docenia zna­
czenia dokonanych reform i że absty­
nencja wyborcza nic nie da klasie ro­
botniczej. Podkreśla się przytem, iż b. 
poseł Gardecki, jako prezes trzech 
związków zawodowych i warszawskiej

BBWRaWnrd pWArf • 3 P° Zatem czł0I^ k HBWR., p rze ./ idz iany  jest na posła ro­
botniczego z W arszaw y.

Przeciwnicy udziału w  w yborach 
ZZZ. gotowi są jedynie zgodzić sie n ,  

dei e§ atów  w  robotniczych kole-
wzcriedów ° rnnm d okr? ? ów w azn ych ze 
nâ  o  larodo.w o^ci°wych, jak  np.
Si z eh ran lipca b ę d z i eę zebranie rady naczelnej ZZZ., na 

kierunki ,26 ? S1? ^  7Ava,czai-a-ce si?
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Przed otwarciem ;!otu harcerzy w Spalę
.WARSZAWA 13. 7. (PAT) Z okazji 

drugiego zlotu młodz eży polskiej z za­
granicy

stolica od wczoraj przybrała od­
świętny wygląd.

Na gmachach państwowych i domach 
powiewają sztandary o barwach narodo­
wych. Balkony i sklepy równ.eż zostały 
odpowiednio udekorowane.

Dziś o gudz lo-tej na plac Marszał­
ka Piłsudsk!ego 

przed specjalnie wzniesionym ołta­
rzem polowym odbyła clę uroczysta 

Msza św.,
którą odprawił Ks. Arcybiskup Gall w a- 
syście licznego kleru. Kazanie okoliczno­
ściowe, zwrócone do ntfodzieży polskiej 
z zagranicy, wygłosił Ks. Biskup Kubina.

W nabożeństwie wzięli udział przed­
stawiciele światowego związku Polaków 
z zagranicy z prezesem Wł Raczkiewi- 
czem, przedstawiciele władz miejskich 
i inni.

Plac wypełniła młodzież polska z za­
granicy w liczbie około 4.000 oraz o rga ­
nizacje młodzieży w kraju, kompanje
związku rezerwistów, Strzelca, orkiestry 
36 p. p., kolejowego P. W. i in.

Po Mszy św. delegacja Polonji zagra­
nicznej złożyła wieniec na grobie Nie­
znanego Żołnierza. Przy dźwiękach or­
kiestr cała młodzież przedefilowała przed 
grobem Nieznanego Żołnierza.

Z placu Marszałka Piłsudskiego mło­
dzież udaia się w pochodzie, poprzedzo­
na orkiestrą 36 p. p. do Zamku Królew- 
sk.ego, celem złożenia hołdu. P. Prezy­
dentowi R. P. Prezes delegacji młodzie­
ży Murek wygłosd krótkie przemówienie 
clo P. Prezydenta, które zakończył okrzy 
kicm na, cześć P. Prezydenta. Okrzy^ ten 
zebrani trzykrotnie entuzjastycznie po­
wtórzyli. Zkolei P. Prezydent przeszedł 
przed frontem ustawionych delegacyj. 
P. Prezydenta R. P. młodzież żegnała 
grumkieini okrzykami: ,,Niech żyje Pan 
Prezydent Rzeczypospolitej11. Pan Prezy­
dent przyjął później na zamku dleegację 
młodzieży.

Z Zamku uczestnicy zlotu udali się 
do Belwederu, gdzie złożyli hołd pamięci 
Marszałka Piłsudskiego.

SPAŁA. 13. VII. (PAT). Wczoraj 
przybyli do Spały własnym pociągiem 
skauci z Czechosłowacji w liczbie 481 o- 
sób, w tern 170 skautek

Z wyprawą przybyli wiceprzewodni­
czący ,,Svazu Junaku Skautu11, profesor 
uniwersytetu w Pradze dr. Charwat, na­
czelnik skautów czeskich por. Svoisik, 
naczelniczka skautek Milcioova, kom en-: 
dant wyprawy Rechek, komisarz między­
narodowy żydlicky i inni.

Na dworcu oczekiwali: komisarz mię­
dzynarodowy harcerzy Kapiszewski i 
członkowie podobozu 8-go oraz drużyna 
reprezentacyjna harcerek i harcerzy ze 
sztandarami i orkiestrą. Po powitaniu na 
dworcu spalskim udekorowanym sztan­
darami
BBnfRmBSBSBBBBflBSSBBBBBBBflBBB
5  E I I T D A  damskie, m ęskie, me- |  
B r U I  H M  d em  zacje przeróbki,
* . wykonuj* nany z solidności Magazyn J  
ta i Pracownia Futer ■

K A R O L A  S C H U R E R A
Lwów. Sanatorska l l a .  Tei. 269-56 

Dogodne warunki sp łaty 1062

ROZUM I SZCZĘŚCIE.
O wartości człowieka, opinja sądzi 

według jego powodzenia w życiu. Gdy 
sic, komuś, udaje, mówią o nim, że jest 
mądry i d ó b r ’, o pechowcu zaś mówi się, 
że jest głupi i zły. Niewiadomo, czy to 
stuśzny pogiąd, ale bardzo często w naj­
różnorodniejszych okolicznościach życia 
z n m sic spolykamy.

Pewien egomość, kióry niedawno 
stracii na wielkiem . przedsięwzięciu, 
westchną! metancholijnie:

— Gdybyrit był taki mądry w chwili 
rozpoczynania interesu — powiedział -— 
iak moja żona jest mądra, gdy mi się in­
teres nie uda. byłbym najbogatszym czło­
wiekiem w Polsce.

Trzeba jednak zauważyć, 4e o powo- 
dzenii stanowi niełylko 'arna mądrość, 
lecz też ta odrobina szczęścia, której brak 
czyni życie ciężkiem nawet genjuszowi. 
Każdemu w życiu szczęście się często 
uśmiecha. n:e- każdy iednak potrafi je 
wyzyskać, a często nawet nie um.e go 
wypróbować. Najłatwiej zaś wypróbo­
wać swe szczęśc-e. grając na Loterii 
Państwowej; posiadanie losu otwiera 
przed nami mnóstwo możliwości, a gdy 
się nam-uda wygrać, to wzbudzimy po­
dziw nawet we własnej żonie.

Sposobność nadarzy się wkrótce, 
gdyż 16 b. m. rozpoczyna się ciągnie­
nie Il-ei klasy 33 Loterji.

skauci czescy z  własną orkiestrą 
i sztandarami odmaszerowali poć 

główny maszt,
na którym powiewa olbrzymich rozmia­
rów sztandar polski.

Naczelny komendant zlotu Olbromski 
przemówił do skautów czeskich, poczem 
orkiestra odegrała hym n1 Czechosłowacji. 
Odpowiedział na powitanie w serdecz­
nych słowach naczelnik skautów czeskich 
Svoisik„, poczem orkiestra odegrała 
hymn polski. ; ■ •

SPAŁA. 13. VII. (PAT). Do Spały 
przybyły 2 drużyny harcerek z Gdańska. 
Harcerki z Gdańska wspólnie z gdańską 
chorągwią męską organizują „W ystawę 
Gdańską11, na którą przywiozły szereg 
ciekawych eksponatów (sztychy z XVI. 
wieku, akwarele, fotografje, medale 
okrętów, oraz wykresy, ■ dotyczące szkol' 
nictwa polskiego i harcerstwa na terenie 
Gdańska).

Pozatem narcerki przywiozły hafty i 
ceramikę ludową kaszubską;

SPAŁA. 13 7 ( P A T ) .  Wczoraj P£$.- 
byli do Spały harcerze k M k o  
rzy odbyli swą podróż na kajaka 
kiem wodnym Koniecpol, Pil*c;1»
Czują się bardzo dobrze.

S  U  D  O  t r i  Y  I V
»Mp-

fl
vi i trtu

Kowalski**'
S U  V  0  862
111 l l ł l l l l f l i y  V P O T ^

99„Okażmy się godnymi wolności
T a k  n a w o ły w u le  prasa francuska p rze d  dniem  14 HPca

PARYŻ. 13. VII. (PAT). Prasa żarów 
no prawicowa Jak i lewicowa jest prze­
pełniona wskazówkami, dotyczącemf ju­
trzejszych manifestacyj.

Wśród zamieszczanych na łamach 
dzienników artykułów i wezwań, prze­
ważają jednak nawoływania do spokoju 
i utrzymania porządku. Ogłoszenie zarzą­

dzeń wydanych przez władze w  celu za­
pewnienia ładu, utrwalają prasę w prze­
konaniu, iż dzień święta narodowego mi­
nie bez poważniejszych incydentów.

„L. Populaire“ zwraca się do swych 
czytelników z wezwaniem, zamieszczo­
nym na najwidoczniejszem miejscu, na 
pierwszej stronie, które ima brzmienie na­

stępujące: „Okażmy się godnymi ^  
ści, którą chcemy utrzymać 
swobód, jakie pragniemy wywalczy $Jf 

„Le Peuple11 zamieszcza wstęp' L 
tykuł p. t :  „Precz z prowokatora 

„Le Jour" twierdzi, iż 14 lipca 
w spokoju 1 godności.

W A R SZ A W A . 13. VII. (PAT). Pan 
Prezydent R. P. nadał order Orła Białe­
go p. Prezesowi- Rady Mmiistrów W 
Sławkowi. Jednocześnie Pan Prezydent 
nadał order Polski Odrodzonej klasy 
pierwszej - (wielka w stęga): marszałkom 
ostatnich Izb ustawodawczych —  Włądy 
sławowi Raczkiewiczowi i dr. Kazimie­
rzowi Świtalskiemu, D. premjerowi Ałe- 
ksondrowi Prystorowi i Januszowi Ję- 
drzejewiczowi, przewodniczącemu komi­
sji konstytucyjnej sejmu prof. W acławo­
wi Makowskiemu, referentowi ustawy 
konstytucyjnej sejmu wicemarszałkowi 
St Carowi i referentowi ustawy konsty­
tucyjnej w senacie sen. Wojciechowi Ro­
stworowskiemu. Order Polski Odrodzonej 
klasy drugiej (komandorja z gwiazdą) 
referen+owi ustaw o ordynacji wyborczej 
w sejmie posłowi Bohdanowi Podoskie-

mu, podsekretarzowi stanu w  prezydjum 
Rady Ministrów Krzysztofowi Siedleckie­
mu, dyrektorowi Funduszu Pracy p. Mi­
kołajowi Dolanowskiemu i posłowi T a ­
deuszowi Brzęk - Osińskiemu.

Dekoracji osób odznaczonych dokonał

Pan Prezydent osobiście na Zam^u 
lewskim, o godz. 13 min. 30. ■ ^

W  czasie aktu dekoracji 
dentowi towarzyszył ć ły re k to r^ .^ ^ sW
cywilnej Pana Prezydenta p 
oraz szef gabinetu w o j s k o w e g o
Prezydenta płk. Głogowski.

pan*

t? P.Po dekoracji Pan Prezydent
dejmował obecnych 
niem.

na Zamku ^

Krwawe rozruchy w Belf aśd®
LONDYN. 13. 7. (PAT). Ub. nocy stolica 
północni, Irtandji Boufast była widownią 
krwawych zajść, podczas których dwie 
osoby zostały zabite a 40 osób odniosło 
rany.

Zajścia powstały na tle obchodów, 
zorganizowanych, przez oranżystów w  
rocznicę zwycięstwa Wilhelma Oranskie-

Obóz polskich uczonych
u stóp lodowca K araugon

MOSKWA. 13. VII. (PAT). Polska 
wyprawa wysokogórska po trzydnio­
wym pobycie w Ordzonikidze wyru­

szyła samochodami drogą wojenno- 
osentyńską do miejscowości Sadon, za­
bici cjąc sprzęt, i trzygodniowe zapasy 
żywności.

W Ordzonikidze opiekował się wy­
prawą specjalnie przybyły wlcekonsul 
Fzplitej w Tyflisie Głogowski.

Z Sadon po zorganizowaniu karawa­

ny, zwierząt jucznych, ‘wyprawa przej­
dzie przez . ysoki grzbiet gór do czoła 
lodowca Karaugon.

Po długotrwałych deszczach, w yjąt­
kowo w tym roku obfitych, drogi pod­
górskie rozmokły, co utrudni transport* 
Grupa naukowa założy obóz u stóp lo­
dowca Karaugon 1 rozpocznie prace w  
dolinie rzeki Unoch. Alpiniści z obozów, 
założonych na lodowcu, zaatakują kilka 
szczytów grupy, górskiej Adajnoch.

drugim wgo, nad Jakubem 
nad rzeką Boyne.

Doszło do bardzo gw ałtow n e*® !^  
cia z nacjonalistami irlandzkimi « 
rzucali kamieniami, a  nawet pylj
uczestników uroczystości. ^?, l̂icAc 
zmuszona do inetejrwencji. “ a
miasta zjawiły się daw et samochody 4̂ 
cerne i dano kilkanaście strzałów i- 
głowami tłumów, co  wywołało g0jt‘
ną panikę. Spokój przywrócono 
1-ej nad ranem. W śród rannych f  
je się 4 policjantów. Dokonano 
aresztowań.

Straszny wypadek kanclerza Austrii
Żo n a  Kanclerza zg in ę ła  w  K atastrofie sam ochodowe! w
WIEDEŃ. 13. VII. (PAT). Kanclerz 

Schuschnigg wraz z rodziną padł ofiarą 
wypadku samochodowego pod Obels, 
berg, w pobliżu Linzu (

Kanclerz uległ wstrząsowi nerwowe­
mu, małżonka kanclerza odniosła ciężkie 
rany, od których zmarła.

Szofer jest ciężko ranny.
Z nieznanych powodów samochód 

wpadł na drzewo.

Przypuszczają, że szofer nagle za­
słabł i stracił panowanie nad wozem.

WIEDEŃ.-. 13. VII. (PAT). Ciało mał­
żonki kanclerza Schusęhrigga, która p a ­
dła -ofiarą katastrofy samochodowej, zło­
żono w kaplicy w Ebęlsberg.

Kanclerz Schuschnigg został przewie­
ziony do szpitala w Lifizu, gdzie stwier­
dzono, że odniósł on tylko lekk.e kontu­
zje i że ogólny stan jest dobry..

W ysłano samolot do Wenecji 
I wiącego tam wicekanclerza ks- 

berga. łvVjef<^
Co do przyczyn wypadku, P ^ egł 

się przypuszczenie, że szofer 
rażeniu słonecznemu i s t r a c i ł  i

S U K I E N K I  d  z ł .  1*73, U B R A N K A  Z A B A W O W E  mł  
zł. 1*95, U B R A N K A  L E T N I E  od z ł. 3 6 3 ,  F A R T U S Z K I  
od z ł. 1* 3 0 , PU |A M Y  od z ł. 5 2 5 ,  K O S Z U  L K I  S P O R T O W E  
C H Ł O P I Ę C E  od zł. I - 8 B ,  K OSZULKI D Z IE N N E  od zł.- M B ,

f i r t a ś t a r k

imiiic nad maszyną. ,,uv
WIEDEŃ. 13. VII. (PAT)- 

czas nie ogłoszono urzędowego ^artęl' 
katu o katastrofie samochodoW 1 ^aC^j
rza Schuschnigga. Według ^  ud 2 ^  
nadchodzących z Linzu, karfćlęr gą. 
się wraz z małżonką, synem Ł 
wypoczynek samochodem . ^  U1'"a

Pani Schuscnniggowa zmarłą 
scu katastrofy, całkowicie z?jjieC,°: ■■
przez rozbity o drzewo sanl0C'1j ,pm.

Kanclerz oca'ał n -m a l  
padłszy z samochodu na łąk? ?  
pozostały po drzwiczkach, ' 1 
leciały. jr|y,

Syn kanclerza jest lekko ra'[!.cfy_ c 
ka kanclerza wyszła z katas1 
Stan zdrowia szofera jardiiO
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Kwestia, która wreszcie trzeba załatwić
Crężkie niedomagania wychowania w naskem szkolnictwie

(„ »TaW  12 ltpca 1935.
f  ‘1P ich m i !  , R“ czypo®Poii*«. —  

/O d z ia ł jp^Ojfefeźy chowanie ‘ —
sj Stanisław Staszyc. Zasiano- 

jr®wi<4owa/aZ Wreszc*® należało, jak 
?jfży Qu s Praw ę wychowania mło- 
Jawów bowiem kierunek, mimo 

■jNchife t  ! zmian w  tej kwestji, 
t a f  tnie nie wypowiedział 

c*ania **2 C2y innym duchem njfc- 
S\ k9 l n ę » o ? Wan,*a szkolnego i poza- 

 ̂ m ,v ° d2ieży- Reformy, jakie 
^ i* n  h , j SCe dotyczyły technicznych*

dal ^  “Guczanła pozostaje na-
przem iJa*qcej  niekonsekwencji do 

i / 7 / y e ^ n ( « ^  inny*u
polskiego .vy: >ń • ---•«■ Życia yuian-icgis*

t 11?f^u z tern nasuwa się cały  
!u* dag t  + mów > na które należałoby 
J ^ ^ z i  a . 8°ryczną odpowiedź. Od-

vJ?feS  zinachm ,,C y c H W  innyCh 
n .  !,IVi?2ku :

s '  b  ei" ° '
i ^ z i  t - 1S0{y — * — i- - ........- .  -  -

?lc^W oczekują całe szeregi ro-* K ^_ • *  ? _j___l.1,<5$łą ’ J' IOre powierzyły państwu do- 
. . <? . wychowawcv młodzieży.
. ^r>ł,i. mia b  napisać, że
Mi

t i  *
^za*^* 0c* rodziców. Najsilniejsza 

yi» aby r°ściła sobie dotąd preten-
hi?*, y f i s i u * * * * _ «___*̂  «Jy'_

wychowawcy młodzieży 
f n ><3?°  naPisać’ że rodzice po- 

kt ks2£ ? nstwu te funkcje, ponieważ 
^ ż^nvn1Cen,ia ^z’ecb n*e jest zależny 
*k ty ]]^  w Vpadku od nikogo innego,

L

fya w a?c zanie w  zakresie szkolnic- 
^ n*e&° i w yższego odbywało

C2Vn; . P rzymusu.
: > a .d C lkam  ̂ które decydują w  tym 

^byc .ambicje jednostek, chęć
i s t ^ iedzV’ ch?ć zdobycia w yż- 
t .^ 'w isk a  społecznego i mater­
ii bonj,kra,z Zaufanie do państwa, któ- 

w^ d dyktuje ,ja*ki ma być kie­
r o w a n ia  młodego pokolenia.

5 W ! *  WsPomniałem,
1(*k r - O kwestia ta wyglada, 

Polityka M inisterstw a  
We s y> Prowadzona była zupeł-
niQ z ^ń}odzielnie, bez porozum ie-

J efow nikam i innych dzie-
w ż y d a  polskiego.w  „ v«az \lłł.rt A MM M 2 A i *T A

h Hienf zapewne stąd, że czyi ni- 
^fn CJalnie solidaryzują się z kie- 

n: ? W  Przez n»e tolerowanym, bez 
s; to czy kierunek ten sprze- 

0ri  ? wytkniętvm naczelnym ha-

j Pqis5 ^ VSzystkiem weźm y stosunek 
dvąd °beri. Jiły zbrojnej, do Artr '. 
J * rzi d  na y na Armji się opiera i kaz- 

y chCp . ?Pny 0 He ma być rządem,
%alić 2ycie polskie z m i e n b ć  do-
sj. ^  też na wojsku oprzeć się

^ sfeśm,
siada » Państwem , które nie po -  

n j  ł c . naturalnych , które  
Pikfo S tanicy odw iecznego kon-  
z«ntv J * l! izncn rzym skie j i bi- 
n^niei . leh  istnienie nasze bynaj-  

k  d0 t,  ?e rforfff/e s/7 naszym sąsia-
r 5>imv tl ?rf nos potężniejszym.

a -^.tttrzym jrwać armję tak 
l n tenie wielkiej siły z ko- 

siły u   ̂^Wodować musi zaciążenie 
j’a* To ift̂ Wszystkich dziedzinach ży- 
2 * l6m i ? L chyba dla każdego Polaka 
m!r dota * }  P op k ów  nie kwestjono- 
d itłly  pod ł i zasady, tembardziej, ze 

?®nie w zględem duże doświa-
> s toSlT  ° ryczne

te !Lk .* #  ^  armji, do miW w?-
r»klk°  Dorf*** coś, co wytwarza się 

s;- Wpływem doraźnej potrzeby;
Wia'de;L - przedewszystkiem na

P , zmier»3 111 1 przeszłości, na ambi- 
h^lski, n l^oej do budowy wielkości 

.ych, a Podstawach czysto emocjo-
PoęJe- Stawv , " j ia t i iw w aii i" '
*ys tk i^  W yks^tał^  należy przedew-

rirv ^  kto ml°dem pokoleniu.
^  !Vch to zrobić? Czyż stosunek
0 la S0 b?paw iest tylko kwestją vjys“

z m=>+ °dpowiednich poglądow
^ y  ioVs/^2ynem mlekiem?

Czy naiwny nieraz pa~ 
rodziców* aby dziecko

a n ie wyrachowaniu. —  Te

polskiego w starszych jego szeregach  
dominują typy, które zmieniły o  tyle 
sposób nauczania, źe tak jak dawniej 
nauczały w  obcym języku, dziś naucza­
ją po polsku.

Młodsze zaś pokolenia nauczyciel-  
stwa< to zbiorowisko jednostek , 
starających się mechanicznie od-  
dai młodzieży szkolnej treść prze-  
pisaną programem i nic ponadto, 

bo możnaby było się narazić...
W  szkolnictwie powszechnem sytu­

acja opanowana jest przez Związek 
Nauczycieli Szkół Powszechnych, któ­
ry znów poza pewnym radykalizmem 
społecznym i indeferentyzmem religij­
nym, nic swym, członkom nie zaszcze­
pił*

Nauczyciel szkoły powszechnej, je­
śli nie jest „spasowiakiem", jest 
człowiekiem bezbarwnym^ ideowo, 
bądź z  konieczności, bądź też dla­
tego, że poza odrobieniem lekcyj 

nic go nie obchodzi.
A młodzież?
Młodzież, wśród której panuje głód 

ideowy,, wobec tego, że jedynie tolero­
waną organizacją jest „Straż Przed­
nia", albo poddaje się wszystkiemu co 
wykuwa „Kuźnia Młodych", albo też 
uprawia walenrodyzm’, organizując się 
w poufnych kółkach. Do czego to do­
prowadzi? Do tego, że

pierwsi staną się słupem masone-  
rji, pacyfistów i komunistów, a 
drudzy stracą poczucie łączności z  
własnem państwem i co gorsza, 
zagubią poczucie odpowiedzial­

ności.
Bardziej wrażliwi na nędzę mas robot­
niczych, na biedę ludności wiejskiej, 
wezmą na serjo hasła poddawane im 
zgóry i wzmocnią szeregi wywrotow­
ców. W ypływa to z braku dostateczne­
go pokarmu ideowego, który szkoła 
musi dać. W  tedy, gdy to nastąpi, na- 

Tymozasem wśród nauczycielstwa pewno poszczególne ruchy oolityczne

czy też młody czhw łekt miał już  
nazawsze w ytkniętą drogę? 

Cfiyba nic. Tembardziej^ gdy wychow a­
nie szkolne, układ podręczników, cały  
Kierunek wychowawczy, jest w  rażącej* 
opozycji do właściwych zasad, jakie 
powinny w  wychowaniu dominować.

W ładze wojskowe ograniczają się  
do prowadzenia P. W. w . szkołach śre­
dnich. P. W. jest jednak tylko technicz­
ną stroną zagadnień.

Naco bowiem się przyda umiejęt-  
ność władania bronią, jeśli nie 
wyrobi się w  młodzieży odpowie*

^  dniej podstawy psychicznej?
Tak samo jak na nic nie przydadzą się 
parady i defilady, jeśli młodzież nie bę­
dzie rozuniiała, że nie odbywa się to 
jedynie w  tym celu, aby ładnie prze­
maszerować i rozejść się do domu. 

Zagadnienie P  W . bynajmniej 
nie załatwia tej sprawy. Decydu­
jącym jest kierunek nauczania —  
decyduje to co młodzież dowie się 
od swych wychowawców i nauczy* ' 

cieli.
A więc przedewszystwiem kwestja 

doboru sił nauczycielskich i kwestja 
programu' oraz podręczników szkol­
nych. Szczególnie jeśli chodzi o język 
polski i historję

Im bowiem więcej przywiąźe się  
naszą młodzież do ojczystego j ę ­
zyka, literatury, do przeszłości, 
tern sprawniejsze będzie P. W ., 

tern silniejsze przywiązanie do 
armji narodowej, tern głębsze zro­

zumienie własnej siły i potęgi, 
tern wreszcie potężniejsze zrozumienie 
interesów narodowych. Inaczej zapew­
ne wyglądałoby nasze oblicze politycz­
ne, mniejsze daleko byłoby rozbicie 
społeczeństwa polskiego, gdybyśmy
mieli możność nieprzerwanego utrzy­
mania swojej siły zbrojnej, a temsamem  
i sw ego niepodległego państwa

A  BĘDZIESZ 
PIĘKNA i M ŁODA...

Uniwersytet Piękności „Cedib“ w Pa­
ryżu, na podstawie klasycznych metod 
kosmetyki i naukowych doświadczeń, 
stworzył swój własny system zabiegów 
kosmetyycznych, oraz cały szereg prepa­
ratów, cieszących się światową sławą. 
Abecadłem .racjonalnej kosmetyki są: Do­
czyszczanie skóry, masaż, odżywianie i 
subtelny maąuillage, których wartość za. 
leży nietyłko od prawidłowego wykona­
nia, lecz także od jakości stosowanych 
preparatów. Nie należy eksperymentować 
w dobieraniu środków kosmetycznych. 
Krem czy puder skuteczny na skórę tłustą 
okazać się może szkodliwy dla skóry su­
chej lub wrażliwej i odwrotnie. Preparaty 
„Cedib“ są tak różnorodne, jak różno- 
rodnemi są rodzaje skóry ludzkiej. Spo­
śród bogatej gamy kosmetyków tego 
nego na świecie Uniwersytetu Piękności, 
zastosować należy taki, jaki odpowiada 
właściwośoiom skóry Pani. W ówczas mo­
żna mieć pewność przedłużenia i utrzy­
mania nazawsze piękna i młodzieńczego 
wyglądu swej cery.

N a każdą cerę —  inny puder!
Dla każdej cery —  specjalny kreml
Preparaty „Cśdib“ są do nabycia 

w każdej perfumerji i drogerji. Żądać 
bezpłatnych broszur. 1054

nie bedą mogły odgrywać się wśród 
młodzieży dla swych wyłącznie celów  
Równocześnie też

nie trzeba będzie tej młodzieży ka+ 
strować zapomocą obietnic matury, 
dyplomu, posady itp. środków. Nie 
będzie ona bowiem niebezpieczna 
—  przeciwnie, ułatwi państwu dal­

szy rozwój.
Zbliżający się więc nowy rok szkol­

ny stać się musi rokiem doniosłych 
przeobrażeń w  szkolnictwie i to nie­
tyłko jego struktury oraz stron tech­
nicznych.

W  następnych artykułach, poświę­
conych tym zagadnieniom, omówimy 
sprawę podręczników szkolnych, orga­
nizacja młodzieży szkolnej, oraz w y­
chowania nauczycieli.

Z. Sadkow ski

Tolerancja, rozsądek i realizm
P o  m ow ie angielskiego m inistra spraw  zagranicznych
Najważniejszem zdarzeniem dnia w  

polityce światowej jest przemówienie, 
jakie w ygłosił w  Izbic Gmin angielski 
minister spraw zagrąnięznych, Sir Sa­
muel Hoare. W ystąpienie to zostało 
przyjęte z najwyższem zainteresowa­
niem zarówno ze względu na ostatnie 
posunięcia brytyjskiej dyplomacji, pakt 
morski z Niemcami oraz konflikt abi- 
syński, jak i z powodu tego, że oyło to 
pierwsz. expose następcy min. Simona 
i kierownika Foreign Office w  nowym  
gabinecie W . Brytanji, prezydowanym  
przez leadera konserwatystów, Sfan- 
lejia Baldwina.

Mowa min. Hoąre‘a została ocenio­
na jako bardzo zręczna, i osiągnęła, 
zdaje się, zamierzony cel uspokojenia 
wzburzonej i zaniepokojonej opinji 
Francji oraz W łoch, czyli partnerów ze 
Stresy. Angielski m in.#er nikogo nie 
zadrażnił, a wszystkim powiedział coś 
miłego. I „pokój jest nieroz dzielny", a 
więc ważnym i nieodzownym czynni­
kiem jest Liga Narodów, jako ! insf u -  
ment tego pokoju i pakty bilateralne nie  
są bez pożytku. I Francja jest 'wielką 
przyjaciółką Anglji nieprzerwanie od lat 
trzydziestu, i kanclerz Hitler nie jest beż 
zasług dla pokoju. W reszcie „zawsze  
rozumieliśmy dążenia W łoch do eks­
pansji zamorskiej... i uznaiemy słusz­
ność niektórych zarzutów, ucz/m onych  
rządowi Abisynji". Jedyna w ięc Abisy- 
nja nie doczekała się miłego słowa od  
owego głównego dotychczas protek­
tora.

Z przemówienia kierownika brytyj*- 
skiei polityki zagranicznej wynikają 
dość jasno z jednei strony jej konkret­
ne dążenia w  dzieiejszei sytuacji i 7-

arugiej wytyczne natury ogólniejszej, 
których Foreign Office zamierza się 
trzymać.

Konkretnie biorąc min. Hoare w  spra­
w ie paktu morskiego oświadczył, że 
„gdy któreś z państw • zaprzyjaźnio­
nych z W ielką Brytanją uważało za 
stosowne zawarcie- dla swej własnej 
korzyści i bezpieczeństwa odrębnego 
układu bez szkody dla strony trzeciej 
i bez porozumiewania się ze stroną 
trzecią, to W . Brytan ja nietyłko nie 
krytykowała takich układów, lecz przy­
takiwała ich zawarciu i czyniła, co  by- 
ło w  jej mocy, aby przyczynić się do 
ich realizacji". U stęp ten odnosił się 
niewątpliwie do Francji oraz do jej po­
rozumienia z Rosją Sowiecką. Francji 
te? tłumaczyr Sir Hoare, że układ mor­
ski angk> -  niemiecki przynosi jej ko­
rzyści, gdyż zapewnia jej stałą prze­
wagę nad flotą niemiecką w  wysokości 
43 proc. w  porównaniu ze stanem  
przedwojennym, który był o  30  proc. 
niższy niż flota niemiecka. Min. Hoare 
w  obliczeniu tern zapomniał coprawda 
uwzgrędnić fakt utraty kolonij przez 
Niemcy, dzięki czemu ich zapotrzebo­
wanie na flotę jest obecnie znacznie 
mniejsze.

W  sprawie Abisynji enuncjacje Mi­
nistra dowodzą, źe Anglja zbliżyła 
się znacznie do sf-mowrcka W łoch, tak, 
iz w  londyńskich kołach politycznych 
uważa się nawet kompromis trzech 
mocarstw, czyli W łoch, ^rancji i Anglji 
w  Rwestji abisyńskiej za fakt doko­
nany.

Ogólnie biorąc, polityka angielska 
jest niewątpliwie wyrazem dwu zw łasz­
cza wytycznych z pomiędzy tych

trzech, które wymienił min. Hoare: to-' 
lerancji, rozsądku i realizmu. Wyrazem  
tolerancji miało być uszanowanie posu­
nięć samodzielnych Francji, wyrazem 
realizmu jest pakt dwustronny z Niem­
cami. Pakt ten przywrócił Anglji stano­
wisko arbitra w  stosunku do zasadni­
czych antagonizmów kontynentalnych 
zachodniej Europy.

W obec alternatywy, stawianej ja­
skrawo przez . dyplomację francuską: 
pakty z morowe czy  dwustronne, min. 
Hoare zajmuje stanowisko, które mo­
żna nazwać, jak kto woli, syntetycz- 
nem albo kompromisowem. Pocnwala 
bowiem pakty nieagresji, zwłaszcza na 
wschodzie Europy, a zarazem uznaje 
„niepodzielność pokoju" i gwarancje 
zbiorowe bezpieczeństwa.

Krótko mówiąc, Anglicy załatwi­
w szy na boku to, na czem im naserjo 
i naprawdę zależało, rozwinęli znów  
barwne sztandary międzynarodowej ga- 
lanterji dyplomatycznej. Z. 5 .

UFIEDZ ! *•P**wd*iwie srebrna

* i  trik* * FABRYKI1

t»I. •-74. (R«lc xałoie«l* 1880)
Do n.hyeia w . w «y.tk!eV  » a r . jnbiUrskick 

w całaj Palact. 1536

BEZPŁATNIE umieszczamy na­
szym Czytelnikom ogłoszenia mieszka­
niowe. Objaśnienia na stronie drobnych 
ogłoszeń pod rubryką: „Pokoje ume­
blowane" i „Mieszkania**.
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Z
BERLIN, 12. 7. (P A T ) .  Mowa bry­

tyjska min. Hoare wywołała żywe echo 
w całei prasie niemieckiej. D zienniki 
nic i/kryu J jĄ  jednakże  pow ażnych  za ­
strzeżeń , zw ła szcza  w sto sunku  do u- 
stępów , do tyczących  ew entualnej ini­
c ja tyw y  niem ieckiej w  spraw ie paktu  
w schodniego i naddunajskiego.

„Boersen Z tg ."  stwierdza, źe ustę­
py dotyczące paktów, miały na celu po­
zyskanie w zględów  Francji i W łoch. 

jjćst to wynikiem zwykłej taktyki an­
gielskiej, zmierzającej do utrzym ania  
polityk i środka. Musimy zastrzec się co 
do tych spraw, których dążenia angiel­
skie nie są zgodne z naszemi interesa­
mi. A pel angielski pod  adresem  N ie­
miec, b y  p rzyczyn iły  się fa k tyczn ie  do 
spraw y poko ju , stanow i obniżenie war­
tości układu niem iecko  -  angielskiego, 
a zwłaszcza wykazanej podczas jego 
zawierania  ustępliwości niemieckiej. 
P odsuw anie  Niemcom inicjatywy w 
kwestjach paktów: naddunajskiego i
wschodniego, nie da się pogodzić z o- 
s tatnio stworzoną sytuacją faktyczną. 
Zagadnienie H absburgów  w  Austrji 
komplikuje również stanowisko Niemiec 
wobec paktu naddunajskiego.

RZYM, 12. 7. (PA T). Expoeć angiel­
skiego ministra spraw zagr. Hoare‘a w 
Izbie Gmin, a w szczególności jego wy. 
wody, dotyczące sporu włosko-abisyń- 
skiego, przyjęto tutaj, mimo pewnych za­
strzeż h, naogół z zadowoleniem. Prasa 
podkreśla z naciskiem, że Anglja uznała 
prawo Włoch do ekspansji kolonjalnej. 
Za drugi ważny moment poczytuje się tu, 
że Hoare uwzględnił w swojej mowie 
możliwość rozwiązania problemu włosko- 
abisyńskiego poza Ligą Narodów. Trzeci 
punkt przemówienia, który się podkreśla, 
to stwierdzenie przez brytyjskiego mini. 
stra, że rząd abisyński ma na sumieniu 
przewinienia i to nawet poważne. Tutej­
sze koła polityczne uważają, że te trzy 
momenty łącznie świadczą, że rząd an­
gielski zdecydował się poddać rewizji za­
sadniczej dotychczasową swoją linję po­
stępowania w  sprawie abisyńskiej i ie  
wchodzi już na właściwą drogę.

Przyjazny odgłos znalazło też w pra­
sie włoskiej oświadczenie, źe Anglja nie 
zamierza bynajmniej stosować wobec 
Włoch jakichkolwiek sankcyj, oraz za­
pewnia, że pragnie ona pozostać wierną 
tradycyjnej przyjaźni z W łochami i so-

POD OBCEM NIEBEM 
SWOICH

WŚRÓD

Niema me bardziej niedogodnego, jak 
podróż zagranicę, do nieznanego kraju, 
bez znajomości stosunków, języka, bez 
tówarzystwa. Jest się wtedy zdanym na 
łaśkę przypadku, wyzysku, niewygód..

Natomiast podróż zbiorowa, tow a­
rzyska, pod fachowem kierownictwem —  
to pasmo samych przyjemności.

Co 7 1 22 każdego miesiąca wyjeżdża­
ją 3-tygodniowe wycieczki towarzyskie 
do słonecznej Jugosławji. Wszystko zor­
ganizowane, obmyślone, obliczone, bez 
żadnych niespodzianek i dopłat w drodze. 
Wszystkie kłopoty ponoszą biura podróży 
ORBIS i PRANCOPOL, a uczestnikom 
w miłym zespole towarzyskim pozostaje 
tvlko przyjemność. (x)

t PRZEMYSŁU AUUTOMOBILOWEGO 
W POLSCE

Dnia 31 maja r. b. odbyło się Walne 
Zgromadzenie Akcjonarjuszy Spółki Ak­
cyjnej Polski Fiat, na którem postano­
wiono podwyższyć kapitał akcyjny do 
zł. 1.000 .000 .

Bilans roku poprzedniego wykazuje 
stratę w wysokości złotych 994.000, co 
było spowodowane ogólnym upadkiem 
handlu samochodowego w Polsce w o. 
statnich czasach.

Przewidując poprawę na rynku samo­
chodowym w Polsce, która niewątpliwie, 
w  razie zaioinienia sprzyjających okolicz­
ności, jak: zniżka cen sahiochodó\tf, po­
praw a stanu dróg i zmiana nastawienia 
wiariz skarbowych w  stosunku do na­
bywców samochodów —  nastąpić musi, 
Walne Zgromadzenie Akcjonarjuszy po­
stanowiło pokryć straty za lata ubiegłe i 
rv>dwoić kapitał akcyjny. W  ten sposób 
■:^tezv rozwój Spółki Akcyjnej Polski 
" która będzie przedstawicielem iedy- 

P »Nkiej Fabryki Samochodów, P. Z. 
T odgrywa dom nnjącą rolę na rynku 
v.-m ^diodowym w Polsce —  jest cąłko- 
wicje zar>ewnionv.

lidarności ustalonej w Stresie. Co do te­
go ostatniego punktu ujawniają dzienniki 
tutejsze pewne niedowierzanie.

Półurzędowa ,,Giorna!e d ‘Italia“ stwier­
d z ą  że przemówienie Hoare‘a było spo­
kojne i ostrożne, podnieść należy, że za­
chowane jestumiarkewanie, oraz serdecz­

n y  ton wobec Włoch. Przemówienie wy­

jaśniło w sposób dość ścisły szereg po- 
zycyj brytyjskich.

„Popolo d łta l ia"  pisze: Anglja zapew­
niała o swojej bezinteresowności w spo­
rze włosko-abisyńskim, lecz musi jej' do­
wieść swojem postępowaniem, dotych­
czas bowiem Anglja kierowała się w swo­
jej polityce wyłącznie własnym interesem.

TYGODNIK ILLUSTROWAN^.^j
zawiadamia, że dorywczo z. M  
jako akwizytorzy ogłoszeniowi) y  jfó '-  
Bażylewicz .  Krćażykówski flś*
Ka-upe, z dn. 8 b. m., p r z e s t a l i^  zj*' 
szyml współpraco wnikam! i źaanj 6#<j 
ceń dla „Tygodnika I l l u s t r o ^

przyjmować nie mogą- :enieflł 
Zwracamy uwagę, że wyżej 
Panowie nie mieli prawa inkasa n 
ści. Również zaznaczamy, że P- t^ is k 1 
riusz Kelles- Kraus i Władysław, 
nfe są i nigdy nie byli n a s z y ć  j()Jr 
• ■■ pracownikami.

W
SPAŁA, 12. 7. (P A T ) .  Do chwili 

obecnej na z lo t przyoyło  około 22.000 
uczestników . W czora j przyjechało 28  
pociągów  specjalnych. Stacje: Spała i 
T om aszów  Mazowiecki, są efektownie 
udekorowane flagami narodowemi i 
państw , których delegacje przybywają 
na zlot.

D elegacje skau tek  i skautów  zagra­
nicznych w itane są przez honorowe od­

dzia ły  harcerek i harcerzy z  orkiestrą i 
sztandaram i, hym nam i narodowem i. 
Obozy rozwijane są z wielką spraw no­
ś ć ^ .  Wiele spośród nich przybranych 
jest  regjonalnemi ozdobami. Ruch w  o- 
bozie rozciągającym się w  promieniu 
kilku kilometrów, jest duży. Regulują 
go posterunki policji harcerskiej.

W  hotelach i kw aterach zlo tow ych  
niem a ju ż  m iejsc. W obec nadspodzie­

wanego napływu gości don uricg u »vu g Ufflt
chomiono dodatkow o hotel -  r5 
w Tom aszow ie na 1.000 osób- 
m iejsc już zam ów iono.

SPAŁA, 12. 7. (P A T ) .  Wje^  
odbyło się wielkie ognisko zlótu Oyo\6 
rek. N a s tad  jonie zebrało uf0*
6.000 harcerek. Ognisko zap: 
czyście kom endantka zlotu 
druhna Sliwowska

ATENY, 12. 7. (P A T ) .  Na lotnisku 
w  Tatoi koło Aten wykonywał ćwicze­
nia akrobatyczne porucznik pilot Car- 
navias z ppor. Colocotronisem, jako ob ­
serwatorem. Na wysokości 500 metrów 
pilot leciał g łow ą w dół i nie zdołał 
przyw rócić aparatu do norm alnej po­
zycji. O bserw ator chcąc się uratować, 
skoczył z apara tu  z wysokości 50 me­
trów. Zpowodu małej odległości od zie­

mi, spadochron nie zd ą ży ł się otw orzyć  
i obserw ator runął na ziem ię, łamiąc 
sobie kręgosłup. O oserw atora przew ie­
ziono do szpitala, gdzie  zm arł. Lotnik 
natomiast spadł wraz z samolotem na 
kraw ędź dachu, gdzie  za w isk  na pasie  
bezpieczeństw a g łow ą wdół. Z pozycji 
tej wyzwolili go nadbiegli żandarm.. 
Samolot uległ rozbiciu.

PARYŻ, 12. 7. (P A T ) .  W  Montagne 
du Nord doszło do bójki pom iędzy  
członkam i „Croix de F eu“ a grupą 300  
anty fa szystó w , k tó rzy  nie chcieli dopu­
ścić do zebrania, zw ołanego przez  
„Croix de F eu”. Przywódca tej organi­
zacji, radny  D anłiaux, zo sta ł pow ażnie  
raniony w głow ę.

Aresztowano kilka osób.
PARYŻ, 12. 7. (P A T ) .  „Le Petit 

Parisien" donosi o wykryciu nielegalne­
go składu broni u jednego z rusznika­
rzy paryskich. Policja skon fiskow ała  
około 300 karabinów  system u  M ausera. 
Broń ta pochodzi z  czasu wojny i była 
przechowywana wysoce niedbale, skut­
kiem czego większość karabinów jest 
nie do użytku. Aresztowany rusznikarz 
twierdził, że zajmuje się wywozem bro­
ni, ale nie umiał w ikazać  swych o d ­
biorców.

Socjalistyczny „Popula ire"  twierdzi,

że broń była przeznaczona dla „CroiX 
de F euu .

PARYŻ, 12. 7. (P A T ) .  Jak podaje 
„Le Petit Parisien", premjer Laval o d ­
był rozmowę z min. Herriotem na temat 
zarządzeń, jakie należy przygotować 
na dzień 14 lipca i warunków, w  jakich 
powinna się odbywać manifestacja 
„Frontu  Ludow ego" na placu Bastylji.

Belgja nawiązała stosunki dypl. 
z Sowietami

BRUKSELA, 12 . 7. (P A T ) .  Ogło­
szono tu dziś o wznowieniu stosunków 
dyplomatycznych pomiędzy Belgją a 
ZSRR. Nastąpiło  to w  drodze listów, 
wymienionych pomiędzy am basadorem  
ZSRR. Potiomkinem a am basadorem 
belgijskim, baronem Gaiffierem d ‘He- 
stroy.

ZAZDROŚĆ A KOSMETYKA ^
Na pierwszy rzut oka takie z  ̂ jeC*

nie wydawać się może paradok 
jeśli się zważy, że setki kobiet z , fliĈ
cią spoziera na twarze piękniej ^  %
wyglądających, to śmiało m°żna ^  &
owa zazdrość znajduje uzasadnień .^ye* 
cjonalnym i właściwym doborze u- jjó* 
pudru do twarzy, kremu i t. P- y 
kosmetycznych. .J 2

Nie jest naszym celem czv A ^  S1* 
tajemricy, a przeciwnie poczuW i^nia11 
do obowiązku podkreślić, że uy
przez wytworną publiczność wy. 
dynego na całym świecie Paryski * 
wersytetu Piękności „CEDIB"  
subtelnych pudrów, kremów i . 0l1l  
stoją na najwyższym poziomie ‘ 
właśnie wywołują u niejednych t 
kie uczucie zazdrości. Miśn#

Teraz zaś, skoro już u j a w n j n ^ P
tajemnicę piękna — zniknie chyb® .
zazdrosnych, tembardztej, że 
drogerie i sklepy perfumeryjne  ̂ *r 
zaopatrzone są w bogatv asorty 
tykułów Univcrsitó de B e a u t e  r ,  ^  
t v c h  najmodniejszych kosmetyko 
dzisiejszej.

Tragiczna śmi®r® „ 
Stewarta s. s. „Wil**®
HAMBURG, 12. 7. (PA T)- *7 «r) 

cie Bremy w ydarzył się tragic 
padek z 21-letnim Stewartem ^jjiió ' 
statku „żeg lug i  Polskiej" S//Sę ”ewc^>> 
Stefanem Szewczykiem. pąs
pragnąc  się ochłodzić, skoczył 
nu portowego, gdzie, PraW 
w sku tek  skurczu  m ięśnia se - \ w  
stracił w ładzę nad sw em i rU z],t k $ t 
m& pom ocy jednego z  <j0'
usiłował go  ratować, zatonął- L 
tad  nie znaleziono.

RZYM, 12 7. (PAT). Agencja Stefani 
donosi, że w ostatnich czasach nieomal 
codzień zachodzą w Abisynji incydenty 
antywłoskie. Dwaj górale somalijscy, o- 
bywatele włoscy, przez nieostrożność 
przeszli granicę, zostali aresztowani, a 
jeden z nich pobity.

W rejonie Adui władze abisyńskie 
aresztowały 25 . osób. które dostarczały 
żywności konsulowi włoskiemu W okrę­
gu Sondaru żołnierze abisyńscy zatrzy­
mali przez 2 dni karawanę, w której mię­
dzy innemi znajdowała się małżonka kon­
sula włoskiego, udająca się doErytre; — 
Wreszcie w Addis-Abebic aresztowano 
służbę włoskiego attache wojskowego i 
uwolniono ją dopiero po protestach posła 
włoskiego.

ADDIS - ABEBA. 12 7. PA T ). 
W  nadchodzący poniedziałek cesarz 
H eila Selasse w yg łosi w  parlamencie  
abisyńskim  d łuższe  przem ów ienie o po­
lityce w ew nętrznej i zagraniczne j 

LONDYN, 12. 7. (P A T ) .  „M anche­
ster G uard ian"  i „News Chronicie" o- 
mawiają możliwości kompromisu w 
sprawie Abisynji.

„M anchester G uard ian"  stwierdza, 
że aczkolwiek istnieje wielkie p raw do­
podobieństwo, źe akcja  w łoska  m A bi-  
sy n jt nastąpi na  jesieni, to jednak d a ­

łoby się jeszcze uzyskać pokojowe za ­
łatwienie przez rozszerzenie obszaru  
Erytrei i Somali włoskiej kosztem te r / -  
torjum •Abisynji. W łochy o trzym ałyby  
całą nizinę kraju, a  od strony E rytre i 
częóć górską  poza  B łęk itny  N il. W  ra- 
ZjC dojścia do skutku tego planu, o b ­
szary te mogłyby być traktowane jako 
kolon ja  włoska lub jako kraj pod pro­
tektoratem albo m andatem włoskim. 
T ego  rodzaju rozwiązania nasuw ają  
jednak trudno jc i ze  w zględu  na p rzyna­
leżność A b isyn ji do U g l N arodów .

„N ew s Chronicie" zaznacza, że w 
kołach dyplomatycznych Londynu, mó­
w i się o możliwości kompromisu w spo­
rze włosko -  abisyńskim. M. in. wysu­
w any jest projekt, aby  prem jer francu­
sk i Laval zw oła ł francusko -  b ry ty jsko -  
w toską konferencję celem znalezienia  

t form uły, na k tórej podstaw ie W łochy  
m ogłyby uzyskać  żądane korzyśc i eko­
nom iczne oraz pew ną kontrolę po litycz­
ną nad A bisynją , pozostaw iając rów no­
cześnie A bisyn ji stanow isko  państw a  

j niezależnego. Proiekt ten, jak  zaznacza 
„News Chronicie", poWomje się na 

J p rzyk ła d  Iraku, który jest  członkiem

Ligi i posiada własnych prze
dyplomatycznych zagranicą
rząd brytyjski wywiera dał<*°
wpływ na  sp raw y  Iraku. N* f o s t$ %  
traktatu  z r 19Ó6, Abisynją  
podzielona na s fery  w pływ 0^
W łochy, Francję i W . B r y t a ^ l ^ ^ ^ ś w  
projektu tego, sferę włosk? 
rozszerzyć na cały kraj.

„N ew s Chronicie" zwracf  
wage, że A bisyn ia  n igdy nlf  - Ule Ą i  
trakta tu  z  r. 1906  i tembardzi 
porozumienia, nadajacego 
wyłączne w pływ y w  Abisj 
jednak  Abisynją odrzuciła falc ppdfcffi 
zanie, fo wówczas, j a^ ja b f  
„N ew s Chronicie", Liga  lin ?  tik0 **A , 
nieczności traktow ania  W ł ° ^ ’ 
pastnika. „News Chronicie' 
że wszyscy byliby wówczas 
ni, z wyjątkiem Abisynji.

Skon osławionego Pr®
PARYŻ, 12. 7.

• dziś płk. Alfred Dreyfus, oO\n ^  t 
j nego procesu, który trwał od 
i do 1906 roku. Dreyfus ^
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Lln ja  dem arkacyjna dwóch o k rę g ó w  w e  L w o w ie
yda,4 'v na posłów będą usta-

.Ka, _

wyborc2P 
m l .  z groniadzenia okręgow e.

I, ny skłaHCem P °daIiśmy przypusz- 
/  , 2£r°madzeń okręgowych

°H> zn*t , rych będzie dwa, gdyż 
Zost<* Podzielony na 2 okFęgi

nnmiąnowicip V borcze>
L* owq ° krę8  70 obejmujący pól- 

rjaty noI.* a w szczególności korni-
L az o ? ^ yjn, e v ,  v m , i sc,

^°ivq- . ' J  obejm ujący południe  
ni'' 1 X. Grr ęC k^ i s a r j a t y  I, IV, VI, 
a cnyni bipffn*1Ca ,? 1§dzy okręgiem pół- 
J Biinh ,le ulicami: drogą  Janow- 

0 Ulicy c ?  ?» Miejską, Gródecką, 
h Szas^u-31̂ ’ d a IeJ ulicami Uiejskie- 

skrawkiem ul. Leo- 
do ^  u'l- Kopernika, ul. Koper- 

J 1CaUii p  j ™ełczyńskiej, i znów dalej 
? aUo\vic Czyuską, Zyblikiewicza, Ro-
i i i f żłł,i a  ’ ^ kademick4> Legionów,
S? Uchowl’i • Kazimierzowską,
^ścioi.. k,ch. placem Krakowskim, ul.

Placem,

* " asfe i’. p1, Strzeleckim, Teatyńską, 
, 3riatu n Ie wzdluż granicy IV komi- 

 ̂ do lfr»i Z^2 Kaiserwald, Lonszanów- 
.°pji Krzywczyce.

J e °kre§ivf I?,e da się jeszcze dokład- 
. a, hoszc?. ’ delegatów przypadnie 
n ,a?t mo-e^Óllly okręg wyborczy, nato- 

ich w n '13 w  Przybliżeniu obliczyć, 
?£aeh będzie na Lwów, w obu

' ^ J ę c
J nVni Bady M iejskiej, licząc po je- 
J ' asta ^ S a c i e  na 4.000 mieszkańców 
d tys .Wot»ec tego, że Lwów liczy 

e/p?flM„,T,Ieszkańców —  będzie razem 
2) lv 80.

H ®i '^.°p ^Z°V Przemysłowo-Handlo­
wi J]  tyyu lf ‘c Po jednym delegacie na 
7 ^’ch ców do Izby, wobec tego. że 
•30q yI>orców na +erenje Lwowa jest 

h 14 do 15
5 j'^ n v  3’ 'Rzem ieślniczej —  licząc 

• i z L  11 delegacie na 500 wyborców
4 ^  beri" ^ec że takich wybor- ? °§dzle 3i05-_1  M egafów  yod -6

organizacyj zaw odow ych  
1̂ ' iym  ^ ° w fizyczn ych  —  licząc po 

* hiieJn !°^acie na dwóch delegatów
5) J cb —  delegatów 40.

QcoWhjt,. organizacyj zaw odow ych  
0,v um ysłow ych  —  licząc po

jednym delegacie na  dwóch delegatów 
pracowników fizycznych —  delegatów 
20.

Zauważamy, że w  dwóch poprzed­
nich punktach nastąpiła w  czasie ob rad  
sejmowych zmiana w  porównaniu z  
pierwotnym projektem.

6 ) od Izb y  Lekarskiej —  6  delega­
tów, po trzech na okręg.

7) od Izb y  Adwokackie] —  4  dele­
gatów, po dwóch na okręg

8 ) od Izb y  N oiarja lnej —  R3 2 de­
legatów, po jednym na okręg.

9) od Z rzeszeń  technicznych  —  6 
relegatów po trzech na okręg.

10) od organizacyj kobiecych  —  10 
delegatów, po pięciu na okręg

11 ) od szkó ł akadem ickich  —  8  de­
legatów, z których ze względu na poło­

żenie tych szkół wypadnie 3 delegatów 
(Uniwersytet) na  okręg 70 północny, 

a  5  delegatów na okręg południowy 
(Politechnika, —  3) W eterynarja  —  1, 
Wyższa Szkoła Handlu Zagraniczne- 
go -  1) .

Razem
członków  zgrom adzeń  okręgow ych  
w obu okręgach m iasta Lw ow a  

będzie 195,
czyli

na ka żd y  okręg w ypadnie iefi 
około 100.

W  okręgach w iejskich  na plan pier­
wszy liczebnie wysuną się delegaci sa­
morządu, a mianowicie relegaci rat po­
wiatowych po jednym delegacie na
20.000 mieszkańców powiatu, delegaci 
rad gminnych —  po dwóch

■na
delegatów

_ _ _ _ _  ,StK 5
na gminę liczącą powyżej 6.000  miesz 
kańców, a po jednym delegacie.w pozo­
stałych gminach, delegaci -rad miej­
skich —  po jednym delegacie na 4.000 
mieszkańców miasta, wydzielonego z 
powiatowego związku samorządowego, 
a na 6.000  mieszkańców w  pozostałych 
miastach.

Następnie w  okręgach wiejsk eh po- 
w ażniejszą  pozycję ' stanow ić będą de­
legaci Izb y  R olniczej wybrani w sto- 
stosunku 1 delegat na dwóch delegatów 
rad powiatowych wchodzących w  skład 
danego zgromadzenia wyborezjgo.

Natom iast delegaci Izb Przemysło­
wo-Handlowych i Izb Rzemieślniczych 
nie będą pod względem liczebnym 
grać w okręgach wiejskich większej 
roli. cr

W  okręgach wiejskich również prze- 
ciętna liczebność zgrom adzeń  okręgo­
w ych w yniesie około 100 członków

Sposób wyłaniania kandydatów na 
posłów przez tak  skonstruowane zgro­
m adzenia okręgowe jest  dość zawiły, 
tak, że to w ym aga  odrębnego potrakr 
to wania.

90.000 w y p a d k ó w  r o c z n i e

Dr,

W ogólnych obrachunkach strat w 
Polsce nie bierze się pod uwagę, że go­
spodarstwo społeczne traci rocznie z po­
wodu nieszczęśliwych wypadków przy 
pracy 250 miljonów zł., że roczne wydat­
ki instytucyj ubezpieczeń społecznych od 
chorób i wypadków wynoszą w Polsce 
około 360 miljonów zł., że rocznie ginie 
przy pracy 1.050 ludzi, ciężko pokaleczo­
nych jest 19.000, lżejszym urazom ulega 
70.000.

Mimo, że poprawa warunków bezpie­
czeństwa i hygjeny pracy w przemyśle 
może -oszczędzić życie ludzkie i zdrowie, 
że może ona znacznie zmniejszyć miijono 
we wydatki na leczenie, zasiłki chorobo­
we, renty wypadkowe, postulaty inspe­
ktorów pracy w  dziedzinie bezpieczeń­
stwa nie spotykają się bynajmniej z dosta 
tecznem zrozumieniem.

Winno tu jest w dużej mierze wycho­
wanie młodzieży. Inżynier, technik lata 
całe studjuje tajniki konstrukcji maszyn, 
nikt go jednak nie informuje, że w przy­
szłej pracy swej będzie mial do czynie­
nia nietylko z maszynami, ale i z żywym 
człowiekiem, obsługującym maszynę.

Inżynier - konstruktor potrafi zaorolc- 
kt-owaff model niezwykle sprawnej ma­
szyny,’ która będzie tanio produkować, 
zaoszczędzi wielką sumę wydatków wła­
ścicielowi przedsiębiorstwa, nie pomyśli 
jednak równocześnie o zabezpieczeniu

obsługi tej maszyny przed meszczęśliwe. 
mi wypadkami, któreby zaoszczędziło 
wysokocyfrowe wartości życia, zdrowia i 
kaoitału społecznego.

'Lekarz studjuje długie lata, jak leczyć 
najrozmaitsze wypadki już rozwiniętej 
choroby, ale niedość uczą go doceniać 
znaczenia profilaktyki leczniczej, niewie­
le dowiaduje się w trakcie studiów o cho­
robach zawodowycn, spowodowanych 
pracą, o warunkach hygjenicznych, jakim 
powinien odpowiadać każdy zakład pra­
cy, aby uniknąć wielkich wydatków spo­
łecznych, związanych z leczeniem robot­
ników. ______ _

Inspektor pracy musi spełniać i speł­
nia często rolę inżyniera bezpieczeństwa 
pracy, zasiępuje lekarza - hygjenistę pra ­
cy. ale naturalnie nie może wszystkich 
zadań spełnić tak. jak spełnićbv ic mogli 
właściwie przeszkoleni specjaliści.

Dotychczas w Polsce znikoma jest 
liczba Inżynierów, interesujących się za­
gadnieniami bezpieczeństwa pracy, je­
szcze mnłejssa liczba lekarzy, zdających 
sie na sprawach hygjeny pracy.

T oteż  należy przylać z wielkrem uzna­
niem inidatywę, o jakiej donosi ostatnio 
prasa. Mianowicie, w organizowanych 
ju t  drugi rok nrzez Ministerstwo przemy­
słu i handlu obozach przysposobienia za­
wodowego, które koncentrują wszystkie 
fabryczne praktyki wakacyjne studen­

tów - techników, w tym roku odbywają 
praktvkę i studenci medycyny. Poza Za­
jęciami, jakie pełnią jako medycy we­
wnątrz obozów, mają oni za pośrednic­
twem Ministerstwa opieki społeczne] od­
bywać praktyki w fabrykach, celem 
praktycznego zaznajomienia się z zagad­
nieniami pracy i hygjeny pracy. Studenci 
ci przeszli uprzednio kurs, zorgati zow a- 
ny przez Państwową Szkołę Hygjeny. 
Równocześnie zaś praktykanci - technicy 
będą w trakcie swei pracy na terenie fa­
bryk utrzymywać również kontakt z in­
spektorami pracy i zapoznawać się - -  za 
ich pośrednictwem — ze sprawami bez­
pieczeństwa i ochrony -pracy.

W  ten sposób przyszli lekarze i przy­
szli inżynierowie - technicy będą mogli, 
w trakcie swoich studiów zetknąć się 
praktycznie z niezmiernie ważnemi za­
gadnieniami, bez znajomości k+órych nie. 
możliwa jest ani dobra organizacja pro­
duktu, ani racjonalna polityka w z-akmsie 
lecznictwa.

Czas już  najw ytązy tty& h p w a ś/w  ten 
sposób całe społączeńśtwo, aby zóólne? 
było zrozumieć, źe ochrona pracy nie na­
leży bynajmniej do kategorji zagadnień' 
drugorzędnych, że stanowi ona niezmier­
nie ważną dziedzinę całokształtu spraw: 
gospodarczych,, że pomiia.nie. j.ej zawsre 
oćfbiie się ujemnie na gospodarce riaro- 
rowej. J- M.

rozum był przy starości..."
•Z

s.

hai

as^ łc m  zboże , zb o że  m i w scho-
z c> . d zi

ePdem jabłoń, owoc się rodzi 
K ażda  m i praca 

f r .  H ojnie odpłaca." 
O aszyńsk i „ T ęskn y" .)

Je? ^ k ń d o b r y !  Pan mnie nie poz-

• f e rd f °  przepraszam, ale...
• ' Ry* Ćezary Jąderko! 
t j Czywiście, nie poznałem! Ko-

sat f an ! mówiąc 8 lat. Był na- 
i? i. ni 'w kamienicy. Profesor
f c o a  GcIy 8zedł na emeWturę
jm j C2ony, nie mógł pogodzić się 
S w r J  3Wało si?- że nie przeżyje 
k!as^ ZenlF mu dekretu. Przecista- 
Ko n 7 zgryźliwego belfra,
>° n«a ®bs*ruiccję, żółciowca, do 
ki.em ,?yło dostępu. Ni sercem ni 
i: 2 ’ 2 y cie dla niego było jedną
r2vo;QiC2niarni' (p rzed p o łu d n iem ) i
żiś atT11 (popołudniu).

u ^ 3! Przedemna rumiany i pul­
em vłm,łechnięty i błogi z grubem 
Czeru Wai*zy i sygnetami na o- 
zku r , nych Palcach. N a wzdętym 
)fej H°lysał się figlarnie b i a ł y  słoń 
jak r z c t - B ił od  niego opły- 

afisza  p o życzk i inw estycyj-

lc dzi\vn 2mlenił nie do poznania. 
P^U . e£°> że w  pierwszej chwili..- 

9derko wypuścił dym i  ha ­

wan ny dziurkami, jakie posiada} (w  
tw arzy).

—  Nieuroczku, nieuroczku, ha —  
—  ha —  ha!

—  Dostał Pan spadek?
—  Nie!
—  W ygrał Pan los?
—-r Nie!
—  A więc?
Drżałem z ciekawości. Pan  Jąderko 

wziął mnie poufale pod ramię i skiero­
wał się na Łyczaków.

Ja: Pan mieszka dalej pod nume­
rem...?

Jąderko. Nie. Wyżej’. Mam dwupię­
trowy domek. Koło parku. I 25 mor­
gów warzywnego ogródka.

Ja. (zd u m io n y ):  —  ? —
Jąderko: Oczywiście, że nie z eme­

ryturki.
Ja ( ja k  w y że j):
Jąderko (zaciągając się cygarem ). 

Zaraz, zaraz, niech się Pan nie niecier­
pliwi. Ab ovo, ab ovo, (przypomina 
mu się piwko. D wa duże.)

Ja (w  p a s ji):  Panie Jąderko, profe­
sorze kochany, ja  jestem bardzo cierpli­
wy, pan mnie zna —  ale dłużej nie wy- 
.trzymam! Pan, człowiek wyżej pięć­
dziesiątki, dochodzi do majątku, o ja ­
kim nie może marzyć człowiek młody... 
dziś, kiedy tysiące kupców bankrutuje, 
kiedy tysiące bezrobotnych....

Jąderko: (za trzym u je  się pod  latar­
nią i ogląda się podejrzliw ie wkoło. 
Powiem Ramy <—  ale pstl).

■? 6

Ja (zam ieniam  się w słuch) P s tl
Jąderko: Pst! Konkurencja czuwa! 

Słowo?
Jąderko (s ze p te m ):  Pracuję społe­

cznie! Spo-łecz-nie!
Ja (o szo ło m io n y):  Ha!
Jąderko ( z  uśm iechem  M efista  z  

prow incjonalnej o p ery )-  Nie rozumie 
Pan, hahaha! Był czas, kiedy i ja  tego 
nie rozumiałem. (C h w yta  za  klapę od  
m arynarki i p rzyc iąga). '(Słuchaj Pan! 
Czy widuj’e Pan co niedzielę tłumy 
kwestarzy, którzy z puszkami w  rękach
i papierowemi odznakami zmuszają 
Lwowian do ucieczki na drugi chodnik 
a schwytanym wbijają  szpilki i wycią­
ga ją  z pularesów ostatnie drobne? 
U e ta t c‘esf m oi! Ci Kwestarze, to ją!

Ja : Jakto?
Jąderko: Jestem szefem sekcji, set­

nikiem miłosierdzia. K w est ar z  o trzy ­
m uje 10 proc. z  uzbieranych p ien iędzy  
a ja  jako  setn ik  drugie 10 proc. W  za­
mian za organizację.

Ja ( n iedow ierzając) :  W ynagrodze­
nie?!

Jąderko (zg o rszo n y ):  Jak Pan mo­
że! Renum eracja za  w zorow ą organiza­
cję s łu żby  m iłosierdzia. Niech Pan po­
myśli, ile dobrego czynimy. 17 tow a­
rzystw filantropijnych miało u nas abo ­
nament w  zeszłym sezonie. 68 .000  zł. 
obrotu . Biedni dostali conajmniej
2,000 zł. To poważna suma. Zwłaszcza 
dziś, zwłaszcza w  epoce szalejącego 
kryzysu.

Ja (zd rę tw ia ły ):  Rozumiem. D o­
mek . ogródek warzywny... 95  nior 
gów...

Jąderko (zpobłażaniem): G dzie ,
bv! Pracuie SDolecznie i na innych do"

lach. Działam na  niwie społecznej ja­
ko energiczny prezes , ,Tow arzystw a  
opieki nad w dow am i i sierotam i po stu ­
dentach g im nazja lnych", jako sekretarz 
„Zw iązku  N iezrzeszo n ych ", jestem kie­
rownikiem świetlicy ,.M łodych E m ery­
tów ", delegatem zjazdowym „ Syndy­
ka tu  Ziem ian w  stanie sp o czyn ku "  ase­
sorem ,,Z w ią zku  B yłych  P odatn ików " 1 
i t. d. i t. d.

A co najważniejsze grosik do grosi­
ka, grosik do grosika, oczywiście djet- 
ki, panie, koszta przejazdu...

Obecnie „ Z w ią zek  S to w a rzyszeń " , 
na czele którego mam zaszczyt stać 
przystępuje do wydawnictwa „Księgi 
Z asłużonych  M ałopolan". w  której każ­
dy mieszkaniec Małopolski może się 
znaleźć w raz z podobizną za nieznacz­
ną opłata na rzecz mechanicznej s ikaw­
ki im. Rodziewiczównei na Kaizerwal- 
dzie. Oczywiście po odtrąceniu 82 proc. 
na administrację.

Jako naczelny redaktor gotów je­
stem dać Panu, jako staremu 7iia'ome- 
mu. znaczny opust. Strona 200  zł., r>ół 
120  zł., ewentualnie jedna szesnastka 
20  zł. Bagatelka wobec tak wzniosłego 
celu....

Chór Lwowian (zebranych  pad la­
tarnią, z  odkrytem i p ła w a m i):  „By ro­
zum był p rzy  s tarości“ .

Ta (b iję  g łow a o latarnie d?ugo > 
sy s tem a tyczn ie ):  Panip Taderko, gdzie 
się Pan tego nauczył?!?!

Jąderko: Bvłem dwa tygodnie w
W arszaw ie. U  kuzyna, (ocierała łzę  
rozczu len ia ).

Chór Lwowian ( z  d zw o n a m i)’ E x  
Oriente Iuxl.

KURTYNA.
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Przemysł ubezpieczeniowy w Polsce
Co o nim k a żd y  P o la k  w ie dzieć p ow in ie n ?

Dla uświadomienia szerokich mas 
polskich, których poziom gospodarczy 
decyduje o sile gospodarczej całego 
Państw a, podajemy, jak  zapowiedzie­
liśmy przed kilku dniami w notatce pt. 
, ,Chwalebna inicjatywa Z O. R.“ —  
następujące uwagi:

Na terenie ziem Państw a Polskiego 
istniał przed wc^ną długi szereg róż­
nych prywatnych towarzystw  ubezpie­
czeniowych: rosyjskich , ausłrjackich, 
niem ieckich .. a nawet w ęgierskich  i in­
nych. Tow arzystw a te prowadziły 
przeważnie dział ubezpieczeń na życie, 
a  że wówczas nie było, jak  obecnie w 
Polsce, kartelu taryfowego, starały się 
zjednać sobie klientelę jak  n ajn iższem i 
ta ry fa m i

Oprócz tych zagranicznych tow a­
rzystw, które za jedyny ceł miały wy­
łącznie tylko eksploatację terenu ^za­
branego", stworzył wysiłek polskiej 
pracy i po lsk ie j m yśli gospodarczej —  
polskiej racji stanu —  w każdym zabo­
rze rdzennie polskie Zakłady Ubezpie­
czeń, jak  „K rakow skie T ow arzystw o  
W zajem nych  U bezpieczeń” dla Mało­
polski, z siedzibą w K rakow ie, „V esta” 
—  BanK W zajem nych. U bezpieczeń dla  
W ielkopolski, z siedzibą w Poznaniu, 
oraz W arszaw skie  T ow . U bezp. od  
ognia „P rzezorność” i T o w . W za jem ­
nych U bezpieczeń „ Snop” w zaborze 
rosyjsk.m, z siedzibą w W arszaw ie. 
Pozatem uległy spolonizowaniu na te­
renie Poznania  dwa pryw atno -  prawne 
Zakłady Ubezpieczeń, a to: „Krajowe  
ubezpieczenie od  ognia” (obecnie Z a ­
kład W zajem nych Ubezpieczeń od 
ognia) i „Krajowe ubezpieczenie na ż y ­
cie” (obecnie Zakład W zajemnych 
ubezp. na życie), na terenie Małopol­
ski pracował „D nister” dla ubezpieczeń 
społeczeństwa ruskiego.

Po  roku 1918 wielki rozpęd założy­
cielski spow odow ał założenie jeszcze 
kilku towarzystw  ubezpieczeniowych 
prywatnych, z których ostały się do­
tąd: „ V ita”, „E uropa”, „Patria”,
„Port”, „O rzeł”, „P rzyszło ść”, „Piast"  
i „Polonia” w b. zaborach: rosyjskim 
i austrjackim, c raz  „ V esta” T o w a rzy­
stwo W za j. U zez. i „P o zn a ń sko -W a r- 
szaw skie  Tow . U bez. S . A. z siedzibą 
Centia.' w Poznaniu; nadto ubezpiecze­
nia w zakresie dobrow. od ognia i g ra ­
dobicia prowadzi P ow szechny Zakład  
U bezpieczeń W za jem nych , zaś w za­
kresie ubezpieczeń życiowych P . K. O.

Niektóre z  wymienionych T o w a­
rzystw już samo powstanie zawdzię­
czają kapitałowi zagranicznemu, poszu­
kującemu terenu do eksploatacji, wszy­
stkie zaś, za wyjątkiem Powsz. Zakła­
du W zaj. Ubezpieczeń, P. K. O., oraz 
należących do „Poznańskiego Koncer­
nu T ow arzyscy  Ubezpieczeniowych", 
przeszły już niestety w  ciągu pierw­
szych lat istnienia pod panowanie ka ­
pitału obcego, zagranicznego, zacho­
wując tylko „patr io tyczne" nazwy, 
jak  „P iast" ,  „Polon<a" i „ P a t r ia "  dla 
zmylenia nieświadomego słanu rzeczy 
ogółu społeczeństwa.

Taki sam los spotkał też i inne 
przedwojenne, ongiś rdzennie polsKie 
Towarzystwa, jak: „W arszaw skie  Tow. 
Ubezpieczeń", Tow. Ubezp. „P rzezo r­
ność" i „Krukowskie Tow. W zaj. U bez­
pieczeń" przekształcone na tow arzy­
stwo akcyjne pod nazwą „F lonank i" ,  
zaś Tow. bezt.. „Snop"' całkowic e 
zlikwidowano

Wobec tego polski rynek ubezpie­
czeniowy przedstawia się następująco: 
Poza austrjr.ękimi „T n ik sa m K  i „An- 
kerami" (dzisiaj „K otw ica") ,  oraz wło­
skimi „Generali"  i „Riunione", obsłu­
giwanymi prawie wyłącznie przez Ż y ­
dów , jakoteż ich „przyczepkami* 
„Przyszłością", własność „Feniksa", 
„kolonia" ,  .własność „AŚsicurationi 
Generali" i . ,P !asfem", własność tow a­
rzystw a ..Riunione Adriauca"* rządzor

nymi w Polsce p rawie wyłącznie przez 
Ż ydów , albo N iem ców , nieumiejących 
nawet mówić po polsku —  należą: 
W arsz . T -w o Ubezpieczeń, Tow. Ubezp. 
„F lo r janka" , „P o rt" ,  „ P a t r ia "  i „Vi- 
ta -  Krakowskie" do Koncernu nie­
m iecko -  austrjacko  -  szw ajcarskiego.

Pozatem Yow. Ubezp „Europa” —  
pracuje na rzecz kapitałów obcych, 
T-wo Ubezp. „O rzeł” jest ekspozyturą 
„Alagdeburskiego Tow. Ubezpieczeń" 
(niemieckiego), wreszcie „ P rzezorność” 
jes t  własnością angielskiego Tow. 
Ubezp. „The Prudential", ostatnio pod­
bijającego również nasz rynek.

Jak z tego widać prawdziwie
polski przem ysł ubezpieczeniow y  

jest w Państwie Polskiem w ogrom nej 
m niejszości w  stosunku do towarzystw 
niepolskich, obcych duchem i interesom 
polskiej racji stanu, polegającej na 
gromadzeniu kapitałów na polskie ce­
le i pożytek polskich obywateli, a więc 
Polaków, gdy tymczasem —  iak to w 
dalszym ciągu okaże się —  zbiór skła­
dek ubezpieczeń .owych, łożonych nrzez 
polskie snołeczeństwa w rocznej sumie 
Około 350 miljonów, w znacznej swej 
części w ychodzi iv różnych form ach z  
kraju zagranicę  i to w gotówce, a tem- 
samem zostaje wycofany z obrotu i p ro ­
dukcji dla Państwa, a polski inteligent, 
odsuw any  przez obcą większość i nie- 
dopuszczany do przemysłu ubezpiecze­
niowego w  charakterze pracownika 
biurowego, chodzi bezradny i zwiększa 
szeregi bezrobotnych, zastanawiając 
się, czy i kiedy polskie społeczeństwo 
zrozumie swój w łasny interes, polega­
jący jedynie na rozbudowie własnych 
polskich instytucvj ubezpieczeniowych 
dla dania pracy Połakom i zaham ow a­
nia oJpływu gotówki, potrzebnej r  
w łasnej '- produkcji. Bedzie to możliwe 
tylko przez

ubezpieczanie się w polskich tow a­
rzystw ach  ubezp iecz -.'owych 

z pominięciem wszystkich innych, a 
n.ewolno' Polakowi w żadnym wypadku 
upodabniać się do „neutralnych".

Dość tej obojętności, filozofowania 
oraz nieuświadomienia polskiego społe­
czeństwa. Na tern t*c zeszliśmy do po­
ziomu jakiejś Albanii czy Abisynii, któ­
rą obsiadły obce fa k to rjc . dzierżawione 
i prowadzone z reguły przez krajow ych  
cudzoziem ców ”. Niewolno nadal usy­
piać się frazesem ó dopływie do krć u 
„oucych kap ita łów ” . Tu należy rozróż­
n ić 'g łęboką  zasadniczą /ó ź n ic e  miedzy 
obcym kapitałem, który za godziwe, u- 
mówione w y n a g ro d z e n i ,  wynajmuje się 
do służby, rt kapitałem, który napływa 
nieproszony, by podbijać i opanowywać 
życie gospodarcze danego kraju : spo­
łeczeństwa!

Taki to właśnie zdobywczo - eksplo­
atacyjny charakter „obcej agen tury” i 
to o bardzo szerokim zasięgu, posiada 
w Polsce obcy kapitał, który opanow ał 
nasz przem ysł ubezpieczeniow y. Dywi­
denda od akcji stanowi tu tylko drob­
ną część tego kapitału. Pow ażne  lich­
w ia r s k i  zyski ciągnie on z wpływu, ja­
ki wywiera na stosunki gospodarcze 
kraju eksploatowanego i to —  rzecz 
charakterystyczna —  nie siłą własnego I 
stosunkowo niewielkiego ciężaru, lecz |

dzięki olbrzymim środkom, właśnie 
przez samych obywateli tego kraju do­
browolnie dostarczanym w  postaci 
premij i lokat ubezpieczeniowych!

W ziąwszy pod uwagę, iż dział u- 
bezpieczeń życiowych jest tylko odm ia­
ną system u  oszczędnościow ego, oraz, 
że sum a tych oszczędności po osiągnię­
ciu swego szczytowego punktu rozwoju, 
niehamowanego jeszcze przez lat kilka­
naście przez naturalny ubytek ekspiru- 
jących polis, dojdzie do kwoty m iljarda  
zło tych  lub ją  nawet przekroczy, s twier­
dzić należy z naciskiem, że z każdego 
punktu widzenia dla dobra i interesu 
społeczeństwa polskiego jest wcale nie­
obojętne,

w czyim  ręku zna jdzie  się ten  
" m iljard złotych, 

jako rezerwoar oszczędności i czyich 
w arsz ta tów  pracy stanie się on siłą 
ożywcza i popędowa. •

A czyż można łudzić s ę nadzieja, 
ze kapitały te rządzone nrzęz różnvch 
Einhornów, Gutmanów, Frigcttich. Pu-  
r t s c h  - Purinich, Gunschorowskych czy 
Radkech, kierujących się dyrektywami 
swych zagranicznych mandatarjuszów, 
w przeważne części N iem ców  i między­
narodowych Ż ydów , beda służyć inte­
resom gospodarczym polskiego społe­
czeństw a0

N adzór Państw ow ego Urzędu Kon- 
trrh’ uheznlfczeń roztacza swa opiekę 
jedynie nad prawidłowością obliczania 
rezerw i zabezpieczeniem pewności lo­
kowania tychże, nie jest iednak w  sta ­
nie i nie może ingerować głębiej, zpo- 
woefu zwiazatiia różnemi umowami 
m i ęd z vpa ń stwowem i.

W  żadnym zaś razie nie jest w s ta ­
nie uratować tej części bardzo pow aż­
nych strat, jakiemi są utracone dla spo-

IDEALNA KAg0 ,

łeczeństwa polskiego 
ubezpieczeniow ego, oraz strat W $  
ci odsunięcia od w arszta tów  P y J ^ e i  
przemyśle ubezpieczeniowym ; ^ ę j  
rzeszy po lsk ie j inteligencji, 
lub —  o ile chodzi o kończącą S': J c  
naszą m łodzież ■—  niedopuszcza^
pracy  w  tym przemyśle przez / 
obcy.

Tu ma głos jedynie całe 
stwo, jego świadoma i zdecyj3 
wola przeprowadzenia  celowo ' 
kwentnie, przy pom ocy wszystk' 1 
stępnych środków, gruntownej 
swego ustosunkowania się w  spr yu 
ubezpieczeniowych —  wył<łczrl 
linji po lsk ie j racji stanu.

* wy*
Nie będzie to demagogją>

łącznie objawem zdrow ego'--C------------- , ---------  nrrv i^ itt
sam ozachow aw czego , gdy się F ; po-
że świadome c ;ynne z a p o z n a w a  

wyższych okoliczności i °boV/_. wy­
staje się w  dzisiejszych w a ru n k a  ^  
stępkiem n a ro d o w y m , d z ia ł a n i e ^ g p

B. 5. 5
szkodę własną i własnego 
siwa.

10 MINUT
starczy zup dnie

<]• y f#'*

retki — laer tylk* itO&.retki — Ue* 1 it& 
mocy naturalni*
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Min. W  R. i O. P ogłosiło instrukcję 
t dotyczącą przyjmowania kandydatów do 

pierwszej klasy państwowych gimnazjów 
mechanicznych, elektrycznych, krawiec­
kich. bich-nfarskicb i kupieckich na rok 
szkolny 1935-36.

O przyjęcie.w pc^czet uczniów danego 
gminazium zawodowego mogą ubiegać 
się kandydaci, którzy posiadają odpowie­
dni -wiek i zdrowie fizyczne oraz wyka- 
ża należyte przygotowanie naukowe i 
odpowiedni stopień ogólnego rozwoju u. 
mysłowego.

Wiek kandydatów do pierwszej klasy 
jest obowiązujący: dla kandydatów do
gimnazjum mechanicznego i elektrycz­
nego — conajmnief 14 lat, jednakże nie- 
przekroczone 17 lat. Dla kandydatów do 
gimnazjów krawieckich i bieliźniarskich 
— conajmnlej 13 lat, jednakże nieprze- 
kroczone 17 lat.

Przygotowanie naukowe kandydat® 
winno odpowiadać w zasadzie wym aga­
niom stawianym w zakresie II. szczebla 
programowego szkoły powszechnej w 
roku szkolnym 1935.36 czyli ukończeniu 
6 oddziałów 7 lub b-klasowej publicznej 
szkoły powszechnej.

Prawo pierwszeństwa przysługuje 
dzieciom ślubnym,, uprawnionym i przy- 
sposob:onym kawalerom orderu „Virtuti 
Miliiari“, które zdały egzamin zc wszyst­
kich przedmiotów z wynikiem pomyśl- 
n\m.

P i e r w f e y f p i l
gimnazjów zawodowych mogą 
jęci bez egzaminów wstępny011 u  ̂

pierwszych klas podlegający ^

W  poczet uczniów 
azjów zawodowych mu©* - - 
bez egzaminów wstępny0*1 u 

wie pierwszych klas podlegający
dacji szkół względnie w y d z i a ł o  
nicznych, elektrycznych, om
bieliźniarskich i handlowych, K* 
zostali promowani do klasy 
żeli odpowiadają warunkom w y aziU**1, j  
od kandydatów do danego g in r^

Taksa za egzamin wstępny 
5 złotych, wpisowe 10 złotych'

KĄPIELOWE
PŁASZCZE, K O S T I U M Y ,  CZEP* 1 
PANTOF! F OSA7 STROJE PŁAZÓW r

B E R T A

^  i i ■HM

POLECA: S T A R K
H O T K L  Q B O R G E ’ A

Obniienie poilu^**
rolniczych ? ^

J e d n o  z  pism w a r s z a w s k i c n  ^
że w zwi-ąrku z nowym Pr0?  ^ , 
lityki gospodarczej w  rolmct^^tjiciW 
być zmniejszone obciążenia V \  ^  iiai' 
warsztatów rolnych. Jak s ł y c ^ ioliy 
bliłtóym czasie ma być
proc. d od atek  n adzw yczajn y
gruntowego. Również mają Linic^ 1
redukcji podatk i kom unalne w  m

Wiadomość tę podajemy 113 0 
dzialność tego pisma.

Konferencja jrospodarczo-r, j 
w lwowskiej Izbie R °^ 1 ^
Dnia 15. b. m. odbędzie 

10- t e j  r a n o ,  w  d u ż e j  s a n  z e b r a  , t bln 
zebranie wszystkich o r^ a !11?7vcii,
czych, oraz rolniczo _ handlow y ^ jilw  
udziale zainteresowanych 
wych. Tematem obrad będą spT ^ ^  
zane zagadnieniami kredytow eu*  
renie Małop. Wschodniej.

Kronika gespoJ*rĈ
—  W ywóz zbóż z P o ls k i ^  L p o ftf1 

bież. roku przedstawiał się nf*spcift
(w  tonach —  w  n aw iaseach  e
m aj) :  pszenica 8.308 (2 .918)- ^  ^  
(46.616), jęczmreń 9.491^ ( 7^ ć> ż e ^
2.924
wóz żyta

(3.492). Z cyfr tych 
żyta, jęczmienia i Ps^ eJ | ^ -

^Jcszyłjsęgj natomiast owsa



& 152
.Kiny.rrR" » dnm 14 Hpca 1535 W .  15

logiczny, ostatni dzień floty carskie]
^ 0 s r ^ tejIê n n ł 5 a?d2ierni.ka 1924 r.

p ^ d n iu ,  istniała jeszcze0sla.

S e ta p •
miała innego fere_ 

łych eranvch niepłodnych pokła-

! ł — *
^ « C ~ ' E W

zakotwiczonych

ry ° dPadał P ° rozbierane> ma“ 
l - n lcerów „ y, kaw ałkami, a mundu-

^^iania °  y ślady wielokrotnego
£ OsłQfn •

?fÓK,aj  , 2  Piędź z iem i rosyjskie j 
L ^ o n S r i  t a c j i .  .v  >  

m 9P? pomoc, przysłaną  
A)e , r^ n° rce kontrrew olucji,
rów 2 ^oryio .r0W ^“go r ;
f ^ ^ z e ś n ie  Ł 1 każdego wieczora, 
hart̂ JJs wv,,,: 2 swymi, sąsiadami z

hZały te 0’ :ręty flagi 0
V̂ ne eg0 nieb3arWa5h’ Na tIe afry'  
śtyk? S2tandarv powiewały biało -  błę- 

■t ĝo a, y> .Przekreślone krzyżem
lata a tu ? w i?c RosJa była*

• J K rozbitek przez cztery 
Ulu , y^Uan., ,  , '
bitj ^ " » n a  ,  t J"cem 1920 r- z Kr^  
ną. «■ z , Konstantynopola, przy-
tfZnv ^ R a m .  0na  sześcioletnią woj-
atan* i — p } !wnętrznvmi i wewnę-
nia lł która • adra —  do jedynej przy- 

r W'god7i i?J nie odmówiła schronie- 
i l ^ a i e c  *  rozPaczy.
U* ? siv0 w eskadra, wlokąca za 

^ir in  £?> kompletnie para- 
by. t nąó ł0]vę> zdołała przepływ 
ty * m°r2e śródziemne,

A i ^ k n i a r h ^  na piaskacb Tunisu, 
T flota \ afn*ańslrięgo słońca.

Pr^v }  fozh*. ^  umiera tak szybko. 
ła , ^ c i u ; J?J<>no w  kilka dni po jej 
W* ,  Pfóhft, 1 .®za część załogi odesz- 
'** .Atak:. .Wać w  Afryce czy w  Euro-

ua chleb codzienny. Ale ? 
rZVrh V9tała * P ieczo łow it^c ią  s t a r c i  

Poęj^Sć na posterunku garstka —P o d s ^  r— . » » u  —
aHy - ^ t ł y   ̂ płomyczek tradycji, 

ęuJustyna !a tn’iem tchnieniem ca r-

W/,CUSk 'e zaopiekowały ślę  
Pokoi* ycb wyniszczyły długie 

ur. nQnćer» 1 medostatku.
% d*°no “ >>Jerzy  Z w ycięzca" 

ktĄ° hotei?,03 w  rodzaju  p ływ ają-  
ł°Wn dla rodzin  oficerów,

\V . M s z y ły  im na wygna-
K  ot starVm f n iu -
CzaCa Varta m 0rci« Dżebel K ebk  zosta- 
°^a r ,‘tr2y&tu°ISl<a szk° ta rosyjska, li- 
cbj 1Czen|a .Wudziestu uczniów. Bez 
HyęL^^W f jcku!  W idyw ało  się tam
łast , rzyżeru > iestoletPich, odznaczo­
no™ ^ ł e ,  uj*^* Jerzego i sieroty dwu- 
^ ty a ^ ^ U e  n ycb rodziny zostały wy- 
V  0 tych tr2ez ^ zek?« G dy m asze- 
Uian* 0  z ięjj 2ystii dwudziestu kade-
byłvr.ŁVał<> tai, n'lerównych szeregów e- 

Silne U7c™ mni0nip n r /e -

w*ystu  dwudziestu kade-

ciernlp - silne wspomnienie prze- 
Il1arę°ninej .u./1’ a  Przytem powiew tak 
^ilkitZa^ k p r ary» że obecny na rewji 
ła, słów u> P» nie zdołał wydobyć

2d;
Użnania ze ściśniętego gard-

% ; uf^ało  sie . .
°Szc> b zvc7„ e żadne katusze mo- 

nie zostały tej flocie 
ski .2ty się’ g y  w  czerwcu 1924 r.* łfcl c W

11 f 'ancuski zamierzał o-
J c j ^ o b y  r^ Szi able głównym pogło- 

^ ‘abe„ UZnaiadnT- “• rozh'” . rz3d przesiauuw ^w w .
°l<rwał B e h r o ° ]0 ny ch d o w o d z ił m łod y

t  •. * ;
„Nowika". W iado-

C how ie'T 1 
2 h_ _ch marynarze żyli wciągu

prześladowców, 
lowodził młody 

były komendant —™ mpnę
;'0Sć'£° cbwała
%  ' Wywf.i T ł,iNf)wika” . w ia u u -

Cer°Wip a konsternację. Bo je-
 ̂ nPriCłl lat w 1 m arynarze żyli wciągu

Siił jeżeli Warunkach» graniczących
to ai°strze|„ ^ r zestr zegali jeszcze re- 

S  w nadziei eJ dyscypliny, to  czyni­
li. W iązek ,̂Ze uda lm s*e zachować

szkołę morską w  Dżebel Kebir na 
„Sierociniec rosyjski". D oprrw dy, w  
Paryżu zatracono zmysł ironji.

W  umysłach oficerów zwolna doj­
rzewał zamiar uniknięcia wydania okrę­
tów za wszelką cenę. Leżał w  ich mo­
żliwościach właściwie tylko jeden - jedy ­
ny sposób: natychmiastowe zatopienie 
okrętów.

W ydano ju ż  odpow iednie dyspo ­
zycje, g d y  30  październ ika  zrana  

otrzym ał adm  *ał Behrens  
polecenie z  prefektury m orskiej w  
Bizercie, zwołania w szystk ich  ofi- 
rów na pokład jednego z  torpedo­

wców, na godzinę czwartą.
Prefekt miał przemówić do Rosjan, 

w ważnej dla nich sprawie.
O oznaczonej porze zgromadziło się 

sześćdziesięciu oficerów w swych zni­
szczonych mundurach, na przednim po­
kładzie kontrtorpedowca „Derskij", 

oczekujących z niepokojeni, jaki nowy 
cios może ich dotknąć.

Z samochodu wysiadł niski, krępy 
mężczyzna, o  żywych ruchach i p rze­
nikliwym wzroku.

B y ł to  iv, e-adm irał Exelm ans, 
ów czesny pre fek t morski. 

W szyscy marynarze go znają; nie­
którzy mogą się nie zgadzać z wszyst- 
kiemi jego zapatrywaniami, ale napew- 
no wszyscy potwierdzą, że

ten oficer za w sze  i w szędzie  zda­
wał sobie spraw ę z  w ym agań ho­

noru i godności sztandaru.
. Admirał Behrens wprowadził go- w 

środek grona oficerów rosyjskich, któ­
rzy salutowali z uszanowaniem, nace- 
.chowanem serdecznością, gdyż nieob- 
cemi im były jego usiłowania przyjścia 
im z pomocą.

Przytłumionym głosem rozpoczął 
admirał Exelmans swoje przemówienie, 
zatrzymując się po każdem zdaniu, b^  
je  kapitan Sołowiew przetłumaczył na 
język rosyjski.

„Panowie.! Wiedzcie, że rozumiem 
wszystkie W asze  uczucia w  ciężkich 
doświadczeniach, jakie los na W as  zsy- 
fe. Zwracam  się dziś do 'Was ze słowa­
mi głębokiej sympatji, ale zarazem i ze 
słowami rozwagi.

„C o  się stanie z Waszemf okrętami, 
tego nie wiem; ale który z W as  może 
utrzymać, że nie ujrzy ich nigdy zdob- 
nemi w  sz tandar  św. Andrzeia, któremu 
pozostaliście wierni do osta tka?

„Rosja jest uciemiężona, okalecza­
ła, rozproszona, ale

R osja  żyje . T e  okręty sa  je j w ła­
snością; zapłaciła za  nie sw ojem  
złotem , broniła ich sw ą  krwią. W y  

ich nie zn iszczycie.
„Proszę W a s  o to w  Jej imieniu.

Proszę też w  imieniu swojem, gdyż  je­
stem za nie odpowiedzialny, zarówno 
moralnie jak  oficjalnie i chociaż wzgląd 
ten jest nierównie małym wobec pierw­
szego argumentu, wiem, że-także  prze­
mówi do W aszych serc.

„Oddaję do W aszej dyspozycji po­
mieszczenia w centrum lotniczem w Ko- 
rubie. Gdy tylko będziecie gotowi, ho­
lowniki przewiozą W as  tam w raz  z 
Waszymi Judźmi. Biorę na siebie do­
starczanie W am  wszystkiego, czego 
będzie potrzeba aż do chwili, w  Której 
znajdziecie nowe środki do życia. W  
tern również będę się starał ze wszyst­
kich sił dopomóc.

„N ikt nie w ejdzie na W asze  okrę­
ty , dopóki ich nie opuścicie. Co 
się tyczy  sztandaru, to zdejm iecie  
go sam i i przechowacie a ż  do chw i 
H w której da B óg  —  będziecie 
mogli w yw iesić go spow rotem .“ 

Głos kapitana Sołowiewa załamał 
się przy tłumaczeniu ostatniego zdania.

Chwila bolesnego milczenia prze­
dłużała się w  nieskończoność.

Wreszcie admirał Exelmans pod­
szedł do admirała Benrens‘a. Jego nie­
naturalnie sztywne ruchy zdradzały sil­
ne wzruszenie. Podaiac  n u r  rękę zapy­
tał* „Przyrzeczone?" Oczy, bardzo 
bladego admirała rosyjskiego przyrze­
kły.

Exelm ans podchodził do każdego  • 
oficera i w raz z  uściskiem  ręki od­
bierał pn sześćdziesią t razy to - 
samo bezgłośne przyrzeczenie, to 

samo oficerskie słowo honoru.
Ale z chwilą, gdy s-‘ę oddalił samo­

chód uwożący francuskiego admirała, 
wielu oficerów rosyjskich, rozszlo­
chało się jak  dzieci, podczas gdy  
odpinali s u r  pozłacane szable  —  
odtąd bezużyteczne  —  i rzucali je  

morze.
♦ ••

Admirał Exe!mans spełnił swój obo­
wiązek •—  powstrzymał Rosjan od za­
topienia okrętów, powierzonych swej 
pieczy. U ważał jednak, i e  ną tern nie 
kończy się jego odpowiedzialność. Bez­
pośrednio po scenie przeżytej na kontrv 
torpedowcu rosyjskim, wtsrząśnięty nią 
do głębi, udał się do swojego biura. Na 
stole leżał stos deDesz i dzienników, 
komentujących kroki Sowietów, zdąża- 
iące do weiśc.a w posiadanie floty ce­
sarskiej, o raz zapowiadaiace rychłe 
przybycie deleraeii  moskiewskiej do 
Tunisu. W  imieniu Trzeciej Międzyna­
rodówki obeimie ona okręty w posiada­
nie.

W  m iejsce sztandaru  śiv. A ndrze­
ja, k tóry z  obow iązku kazał ściąg­
nąć, w yobraził sobie adm irał roz-
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Kto kupi pałac Ligi Narodów?
Pałac Ligi N arodów  w  Genewie wy- | mjsję i trzeba będzie z nim coś zrobić, 

stawiony został na sprzedaż. l a w  tym w ypadku najprostszą rzec?ą
Liga Narodóy nabyła przed la ty  w JL jes t  sprzedać go.

Genewie hotel „National"* za piękną 
sumę pięć i pół miljona franków  szw aj­
carskich. i lak można było najlepiej, 
rozmieszczono tam wszystkie 600 biur 
sekretarjatu Ligi, przeznaczając jedno 
skrzydło na obrady  plenum 1 o-?. AJe w  
międzyczasie Liga poriyślala o władnej 
siedzibie, a posiadając dosyć środków 
na ten cel, zakupiła! odpowiedni plac, 
zmobilizowała architektów, wobec cze­
go już pod komec br. będzie fam mo­
gła się przenieść.

 ............. , Hotel „Nat ional"  który przez 15 lat
u, ” • .by. nie wzbudzać po- * spełniał rolę siedź,oy najwyższego 

J-^okwki, nrzecnrzc^ono I a e ro o asu  świata skończył zatem swoia

p e r c i e  wzrastał  z każ-

Ale. to rzecz nie tak łatwa.
W  myśl umowy ze szwajcarskim 

rządem związkowym Szwajcarja  ma 
zastrzeżone prawo pierwokupu i to za 
cenę 4  milj. fr. szw. Zastrzeżenie idzie ‘ 
jpdnak dalej, że sekretaria t Ligi obo­
wiązanym jest starać się o kupca, gdyż 
Szwajcarja wykorzysta prawo pierwo­
kupu tylko w ostateczności. Sekretarjat 
Ligi N arodów  zwrócił się już do wszyst 
kich przesz Id  50 cz^n,ków Ligi w  całym 
święcie z propozycją:  kto kupi?

Dotąd nie nadesz ła  ani i edna o d ­
powiedź.

Przy zaparciu stolca, przekrwieniu 
podbrzusza, bólach w krzyżu i w  bo­
kach, braku oddechu, biciu serca, migre­
nie, szumie w uszach, zawrotach głowy 
i ogólnem złem samopoczuciu naturalna 
woda gorżka Franciszka - Józeta powo­
duje wydajne i obfite wypróżnienie i za­
nik poprzednich objawów niepokojących. 
Zal. przez lek. 1006.

W .triązbn i  wyjazdem na le ’af«ka nrządz > 
firma „DOM V ŁóCZKI* Lwów, Sykatuaka 5
TANI MIESIĄC WŁÓCZKI i WEŁNI’
Olbrzymi wybór, najprzedriejsre gatunki 
za kolory gwarantują zadowolenie t .  T 

Klijenteli

pięty zuchw ale—  czerwony sztan­
dar.

Bez wysiłku przedstawił sobie w myśli, 
jakie wrażenie wywoła ten obraz w du­
szach m arynarzy francuskich, których 
był komendantem. Czy nie było szaleń­
stwem oficjalne przyjmowanie repre­
zentantów komunistycznych w  podmi­
nowanym Tunisie? Czy mógł on, wnuk, 
Exelnians‘a z Wielkiej Armji przyłożyć 
ręki do tego poniżającego procederu?

Napisał do ministra list, który za­
kończył temi słowy:

„Zaklinam Pana, by Pan nie dopu­
ścił do przyjęcia delegacji bolszewickiej 
w Bizercie.

Jeśli zaś mimo wszystko, uzna je 
Pan Minister na konieczne, w tvm- 
wypadku proszę o zwolnienie mnie 

ze stanowiska dowodzącego'".
Po pizeczytaniu tego z d a n a  mini­

ster M aiynarki przetarł sobie oczy i za­
żądał telegraficznie jego potwierdzenia. 
Tekst odpowiedzi nie pozostawia żad­
nych wątpliwości.

„A więc niech tak  będzie —  powie* 
dział —  wciąż nic nie rozum ieją: mini­
ster —  dymisja admirała Exelm ans‘a 
przyjęta."

•  i* •

Dymisjonowany admirał ma za go­
dzinę opuści! Tunis,

Jest ubrany po cywilnemu i nie ma 
prawa do żadnych honorów. Tor­
pedowce nie odprowadzają go już  

na pełne morze.
A jednak w  porcie nie widziano nigdy 
takich tłumów. Bez póifófói£fj |ig  śig 
między sobą, stawili się wszvscy ofice­
rowie i wszyscy urzędnicy Regencji, 
chcąc swą obecnością zaznaczyć, że 
myślą po cichu to samo, co ich szef po­
wiedział na głos.

Ale poza tłumem, który go otoczył* 
zauw ażył admirał małego, bladego 
człowieka w zniszczonem ubraniu„

stojącego skromnie na uboczu. Do nie­
go zwrócił się z ostatniem pożegna­
niem.

Admirał Behrens jest zanadto wzru­
szony, by móc wymówić słowo. Wielkie 
łzy spływają po jego wychudłych po­
liczkach, ręką, która drży, podaje dy- 
misjowanemu admirałowi to wszystko, 
co pozostało z 'ego eskadrv: pęk w s tą ­
żek, na których są wypisane nazwy 
wszystkich opuszczonych okrętów.

M. O.

S u k n a  
Kamgarny 
S z e w i o t y  
U b r a n i a  
Z a r z u t k i  
T r e n c h c o a  
K o s t j u m 
P ł a s z c z e  
d a m s k i e
P O L E C A :

RUDOLF

S W I T A L I K I
Lwów, SIENKIEWICZA 5 1935
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G O  R Z I E N  N I E S I E ? !  Kronika lwowska

14 Niedziela
L I P C A Bonawentury

W*ck. sL g. 3*27 ir 
.̂aeh. sł. g. 7*55 m. P«niedz,Roz.iw.Ap. |

Złoto, srebro, zegarki
poleca tanio 

WŁ. BUSZEK. LWÓW, AKADEMICKA «. 
Napraw* zegarków ł biżnterji — tiL  218*48

NOWOOTWARTY SKŁAD NASION 
Narzędzi i Przybarów Ogród. ANTONIEGO 
KLIMOWICZA, Lwów, ul KI. Tańalclej 1. na­
przeciw Kawiarni Geor$«>’z peleea aię P. T 

Publiczności. 21973

M E B L E  do wszelkich pokoi najkorzystniej
nabyć można 

w WYTWÓRNI MEBLI  
Fr. ZIELIńSKIEGO 
Lwów, Kełl^taja 5 

(w podwórzu) Stale 
1036 aa składzie.

GUSTOWNĄ BIELIZNĘ k r a w a t y
p o  cenach  n isk ich  p o le ca  985

R. Mokrzycki, MMiegO 2 tli. 242-37

C Z A P K I  S T U D E N C K I E  I S P O R T O W E
w najlepszych gatunkach po najniższych ce­
nach poleca Fabr skład kapeleazy i czapek
A .  K A P K A  Ol. HALICKI ł

LODOWNIE POKOJOWE
MASZYNKI do LODÓW 591

naczynia szklane do gotowania, ogniotrwałe 
„JENA"

LWÓW,
HALICKA 21

R O M A N
KALCZYŃSKI

FOTOGR. APARAT NA 
10 RAT na błony 6x9 

z anastygm atem  i samo- 
wyzwałaczem CENA zł. 90.
BARWIK & B0RZEKSK1
Lwów, K O P E R N IK A  18
984

ELEKTRYCZNA i PAROWA 1023

TRWAŁA ONDULACJA
Pierwszorzędme siły fachowe. —-  Ceny niskie.

BB0" ,Sł- * *  S T O I ń S K I
Zakład Fryzjerski, ul. Legionów 1 Teł. 232-77

FUTRA NOWE
w s z e lk ie  p r z e r ó b k i

| SICHLER Tjwówjjłl̂ Hjliekl H I o'
REPERTUAR TEATRÓW MIEJSKICH 

TEATR WIELKI

Nieczynny.
TEATR ROZMAITOŚĆ]

Niedziela, 14. 7. g. 8 ,,Awantura w Ra­
ju". Ceny najniższe. Abon. 31.

Poniedziałek, 15. 7. g. 8 „'Awantura 
ra w Raju", Ceny najniższe. Abon. 31.

Wtorek, 16. 7. g. 8 „Awantura w Ra­
ju". Ceny najniższe. Abon. 31.

Środa, 17. 7. g. 8 „Awantura w  Raju“. 
C en v . najniższe. Abon. 31.

Czwartek, 18. 7. g. 8 „Awantura w R a­
ju". Ceny najniższe. Abon. 31.

REPERTUAR KINOTEATRÓW

ATLANTIC: „W Jadca miljonów". 
CAS1NO: „Szczęście na ulicy", „Wielki 

gracz".
CHIMERA: „O czem śnią dziewczęta". 
ĆOLOSSEUM: „Carioca" i „Antek Polic­

majster".
GRAŻYNA: „Gra zmysłów".
KOPERNIK: „Serce Indjanki" oraz doda­

tek.
MARYSIEŃKA: ..Powrót Natana Becke­

ra". oraz „Stara Moskwa".
M U Z A : ..Pan h c z  mieszkania**.
PALACH: „Królewski sobowtór**.
PAN: ..Nie chcę wiedzieć kim jesteś*1, 
PAX: Nieczynne do 1 wrześnią.

Ja k  Za m a rstyn ó w  i KulparkóW
w y s z ły  na W ie lkim  L w o w ie ?

( — ) Jeśli Lwów jest  dziś trzeciem  
z rzędu miastem w  Polsce  zawdzięcza­
my to przyłączeniu do grodu nad peł- 
twiańskiego naszych polskich przed­
mieść. Zjawisko, że

odsetek  ludności po lskie j w  m ieś­
cie „O rląt" podniósł się pow ażnie, 

mamy również do zawdzięczenia pol­
skim, lwowskim przedmieściom. T o  że 
od czasu do czasu przejdzie przez Lwów 
jakaś  żywsza, zdrowsza fala odruchu 
naroGOwego, zapisać, należy w  dużej 
mierze na dobro polskich przedmieść 
tego miasta.

A za  te wszystkie zyski, jakie przy­
niosły i niosą ze sobą przedmieścia —  
jakżesz odwdzięcza się im Wielki 
L w ów ?  N iedawno podaliśmy warunki 
drogowe, komunikacyjne, kulturalne w  
jakich żyją: Sygn iów ka , Skn iłów  i B o -  
gdanów ka.

Głos bólu tych dzielnic L w ow a nie 
doszed ł ani razu do m urów  ratu­

sza;
wobec czego mieszkańcy chwycili się 
sam oobrony i zdali egzamin na pierw­
szym odcinku tym razem komunikacyj­
nym. Dzięki Polskiemu Tow. Kraj. i e- 
nerąji ks. kan. Żaka —  Sygniówka i 
Skniłów m ają już autobus.

Obecnie uwagę ratusza zająć chce­
my dw om a innemi przedmieściami: 
K ulparkow em  i Z am arstynow em .

N a ostatniem posiedzeniu Rady

Miejskiej wniesiona została interpelacja 
k tóra  stwierdza, że mieszkańcy Kulpar- 
kowa nawet latem b rną  po kostki w  
błocie a to z powodu złego stanu dróg  
i braku bruków ;  zaś  porą  jesienną i 
wiosenną noszą dzieci swoje 

do szko ły  na plecach  
w  obawie by te nie potonęły w  błocie. 
Siłe stosunki... coś jak  błotne Polesie. .

N a  K ulparkow ie  funkcjonuje tylko 
jedna  studnia  

publiczna i to odkryta  (komisjo sani­
ta rna!)  tuż obo kdrogi tak, że po desz­
czu woda spływa do jej wnętrza. W  
czasie pożaru cała dzielnica Kulparko- 
w ska z powodu braku  w ody narażona 
jest na olbrzymile niebezpieczeństwo.

P onadto  K uiparków  pozbaw iony  
je s t zupełnie św iatła  na ulicach. 
M ieszkańcy proszą  przeto  o za in ­
stalow anie bodaj kilku  lamp naf­

tow ych.
Oto z grubsza  kilka bolączek tego 

przedmieścia, które ratusz zechce sobie 
zarejestrować. Rzecz naturalna, że łań ­
cuch tych niedomagań jest o wiele 
dłuższy, ale na początek i gwoli zain- 
Teresowania Zarządu  miasta tą dzielni­
cą —  wystarczy.

Niemniej nieszczęśliwy jest los Z a-  
m arstynow a. Oto kilka kwiatków. Uli­
ce zupełnie zaniedbane, a ul. R ękodzie l­
n icza  rozkopana w  czasie robót kana­
lizacyjnych, mimo upływu dwu lat, do-

Tajemnicze morderstwo pod Lwowem
Zwłoki kobiety z przestrzeloną skronią w krzakach

(sm)' W  gminie Grzędy pod Lwowem 
dokonano dziisejszej nocy tajmnieżego 
morderstwa na młodej kobiecie.

Oto pastuchy pędząc wczesnym ran­
kiem bydło na pastwisko, spostrzegł w 
niedalekich gęstych zaroślach jakgydyby 
czającą się na ziemi jakąś postać Gdy 
zacieKawieni podeszli bliżej, ocżofrL ich 
ukazał się straszny widok: na ziemi le­
żała bez ruchu kobieta, a obok rany na 
głowie, krzepła już kałuża krwi. Kobieta 
owa nie dawała już znaku życia.

Zaalarmowano posterunek policyjny i 
mieszkańców wsi.

W  zamordowanej kobiecie rozpozna­
no Katarzynę Maślak z sąsiednich 

Dublan.
Już wstępne dochodzenia wykazały, że 

Maślakówna jeszcze ubiegłej nocy wy­
daliła się ze swego domu i więcej nie

wrórda. Rodzice szukali jej przez noc ca­
łą, lecz nigdzie we wsi nie mogli jej od­
naleźć.

Bliższe oględziny wykazały, że 
Maślakówna zginęła od kuli rewol­
werowej. Strzał był oddany z bliska, 

a pocisk ugrzązł w głowie.
Posternek P. P. zawiadomił telefonicz­

nie o dokonanej w nocy zbrodni Powia­
towa Komendę P. P. we Lwowie.

Wczoraj w południe przybyła na miej­
sce komisia sądowo-lekarska, w skład 
której weszli komendant powiatowy P. P. 
nadkom Reyman, sędzia śledczy dr. K a ­
puściński i dr. med. Szulisławska.

Miejsce zbrodni, jakoteż ślady tam 
znalezione, zostały zabezpieczone. Dalsze 
dochodzenia odsłonią prawdopodobnie 
tło zbrodni i doprowadzą niewątpliwie 
do ujęcia mordercy.

Zmarli we Lwowie
Ze Skałubów Katarzyna Popczyńska,

wdowa, 1. 69, pogrzeb 14 b m. z krypty 
Bernardyńskiej, na cm. Janowski.

W acław Barabasz, kupiec. 1. 59, po­
grzeb z ul. Kochanowskiego 94.

Nabożeństwo o zdrowie 
bryg1. Mączyńskiego

Na intencję powrotu do zdrowia Bryg. 
Czesława Mączyńskiego, odbędzie się 
w niedzielę, dnia 14 lipca b. r. o godzinie 
8 -mej rano, w kościele św. Marji M agda­
leny nabożeństwo, na  które Małopolska 
Strąż Obywatelska zaprasza wszystkich 
członków organizacji M. S. O., wszystkie 
pokrewne organizacje i P, T. całe patrjo- 
tyczne społeczeństwo.

W diyu państwowego święta 
Francji

Tow arzystw o Przyjaciół Francji we 
Lwowie zaprasza  wradze państwowe, 
członków swych i obywateli do wzięcia 
udziału w  uroczystej Mszy św. w  dniu 
święta państwowego Francji w  nie­
dzielę 14 bm. o godz. 10.30 w  Kościele 
Archikatedralnym.

Podczas nabożeństwa soja wokalne 
i instrumentalne wykonają  pp.: W a -
lerja Jędrzejewska, St. W erner, Rus- 
socki i Fr. Harwanek.

RAJ: „Dama. z Moulin. Rouge". 
STYLOWY: „Miłość Fraulein Doktor"

oraz rewja.
WANDA: „Rasputin" oraz „Platynową 

blondynka".

Nieprawdziwe wiadomości
Jeden z południowych dzienników 

lwowskich zamieścił wiadomość o rzeko- 
mem ustąpieniu prezesa Apelacji lwow­
skiej, płk. Dr. Zielińskiego.

P. Prezes od pewnego czasu z po­
wodu przemęczenia oczu nosi się z za­
miarem skorzystania z dłuższego urlopu, 
natomiast sprawa jego ustąpienia —  w e­
dle zasiągniętych przez nas informacyj — 
nie jest aktualną.

Równocześnie agencja Wschód do­
nosi:

_ W  związku z informacjami o możliwo 
ści ustąpienia prezesa Sądu Apelacyjnego 
Dr. Zielińskiego, Agencja Wschód infor­
muje, że prezes Dr. Zieliński istotnie 
wniósł prośbę do rąk P. Ministra Sprawie 
dliwości o przeniesienie go w stan spo­
czynku.

Rt wnocześn e Ag. W schód podaje, że 
dotąd nie zapadła żadna decyzja w  tej 
sprawie, tembardziej, że okres wyborczy 
nie nadaje się do zmian na wyższych 
stanowiskach, a w konkretnym wypadku 
będą wzięte pod rozwagę kompetencje 
prezesa Sądu Apelacyjnego w  stosunku 
do Komisyj Wyborczych.

W  kołach sadowych krąży pogłoska, 
że przyczyną chęci ustąpienia prezesa 
Sądu Apelacyjnego Dr. Zielińskiego, mia­
ła być różnica zdań w sprawach zasad­
niczej wagi.

Agencja Wschód dowiaduje się ze 
strony miarodajnej, że wszelkie oogłoskl 
o zmianach na stanowiskach wojewodów  
— są nieprawdziwe.

tąd  nie uporządkow ana . 
budżecie na r. 1935— 36 W j etlje 
powiednią sumę na doprowad2^  s*ft 
ulicy do jako  takiego stani1 
stan błotnobagnisty  zanotov a  
na ul. Nowej i ul. Łamanej, ^ 0 *  

niem al w szys tk ie  ulice 2  
now a to jedno w ielkie bago ^  
dne uw agi kom isji sanitarń^j

dow lanej. # . głó^
Szczytem jednak  zan ied b an ia^  
na ulica Z am arstynow a t. zw L 
główna arterja  do kąpieliska  
stynowie i w  kierunku n a .
Tuż za O chronką naprzeciw . v pD^ 
103 i 105 znaj deje się najwyz8 7 
tej ulicy, . j # *

na k tórym  io terenie w  czasy* 
czu grom adzi się ze  wszectl 

w oda, . 
a nie mając ujścia, zalewa 
my, z których najwięcej cierpi 0 
szkalny pod nr. 103. .111J puu III. j

Zarządzie  miasta — -t  ----------- . bO^jf
adresem notujemy tv litanj?
naszych przedmieść —  nie 0
chm ur" chodzi, ale o trochę
li, by zająć sic temi nieszcz^
przedmieściami, na k tórych .
w praw dzie  panowie, prezesi*
rowie, ale biedna ludność, w  F . jje?
nej części dotknięta nieszczere
robocia.

ZE STA ŁE] RUBRYKI

Kradzieże i wława1
(sm) śmiały rabunek w

Do sklepu z rowerami i inne,TłL  prZ^ji 
mi sportowemi Fryderyki Huwe 
Sykstuskiej przyszło 'wcz° rai r ^ aza^ 
dwu młodych osobników, y . % 
chęć zakupienia roweru. Gdy^jjr sł 
zajmował rozmową w łaściciel^  
drugi otworzył niespostrzeżefl*e 
i pochwycił torebkę skórza*1̂  J  
cia nie doszła do skutku, P? jjj L̂ jsi 
..kupujący" czemprędzej r Pu. h w $  ,✓ 
Dopiero w kilka minut po 
właścicielka spostrzegła brak 1 
Znajdowało się w niej 500 z’* - pa ^  
dwie książeczki o szczęd n ości p
1.000 i kilka bonów na sumę 
Policja poszukuje złodziei.

Ponadto nieznani narazie PL
stali się do mieszkania Włady*1 J. J
tasiewicza przy ul. K r a s z e w s k i  »
skąd wynieśli bieliznę i ubrań ^  
wartości około 70 zł. ^

Wkońcu z mieszkania Szal™ J M i  y 
przy ul. św. Teresy 10. 
pod nieobecność d o m o w n ik ^  
zegarek ze złotym łańcuMk*®*1" $
około 100 zł. _ . ij W --

Jak widzimy, złodzieje  
wezorajszym dość obfity

Z kroniki w ydarw i i
(sm) Złośliwy dowcip. Jj*  rtŁ

ny osobnik zatkał ściek rXn_^}ej

?Slû
cych deszczów przedostała 
karfa lokatora Dawida W
cząc mu część urządzenia- wggfgaP 
ciel tei realności dr. Wolf M 
niósł o tern policji. ^-„tnle

Porzucone dziecko. W  
nicy przy ul. Bema 12 c 
ważyli małe zawiniątko, z Ma M
dził płacz dziecka. Gdy ^- .jpU C  
czas nie nadchodziła. zawiacW
ski urząd dzielnicowy, który jjc^
kował zaledwie 5 dni ży
chłopcem.

w kamienicy przy ul. G ró d eck i  
że woda z ostatnich dość czę
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W YŁĄCZNY ś ś

ALA VILLE DE

iG A B R Y EL S m
j I LWOW. Pt, M A R JA y!^



Nem Lwkiego'
Pon konkursowys

Llplee I I 3B

»Lf ^ C re h i i i s k a  n a  k o p c u

«l« B Zetl Wlku*d P i ł , n d s k i « S °
y^i?rzenieSiPn;fniami odbyło się uroczy­
łem? le8jonnu Urny z ziemi3 z pobojo- 
P i e ? t ł? P?zewie^  w Perehińsku, aby 
l,r0r> rsz. P ih  f i C, .na budujący się 
stau*y,stości J .'d?kiego na Sowińcu 
P r z i i ^ e  SDnY»Zl? , udział liczni pr 
%U c staWicfei! cz®ństwa i organizacyj,
> 2achersk l i  wiadz Przybyli z staro.
2 y ***n la  £  " a C2ele-

Ag. u ,  “ o j e w o d y  l w o w s k i e g o
14 l o » d donosi:
-  b' n i p  Spięta fra,

80 We , 
ar° du Francuskiego.

r ra* “*• P TiVę.ia francuskiego w dniu 
t a n ę ^ ^ s k i '  tvr,«^v̂ ’oda lwowSki Belina

’> Jla
Piam-Uskieffń ? rzesłaI do rąk P. Konsula 

i 1 d*3 ^ wowie pismo z życze-
^ t o  i  francuskiego.

ł ó w 1’. ub- p ? a 1 ^ 0W e 1 4  p - u ł a n ó wk«w la2|owif ^ o < J b y l °  się w 14. p. uła- 
Wję- ty  w * doroczne święto puł-
P u łJ ° rem święta, w  czwartek

^  P rzJy si? apel na P°dwó*;zu 
fiejftn o ś w jS  P ° ^ i k u  poległych. Po- 
i W r^mi. ? ne zostało wspaniale re- 
flyw *°dcivtai0,- ustawionym frontem 
W A n a c h S  -st? PoleSłych Pułku PPłk-

Ur lriar-5> Cz’ Puczem orkiestra wy- 
^ i W ą t e k ^ ^ b n e .  
eałv I11 M. r  0 godz. 10 rano przed ko- 
^au,1 4 P. tu' ° 5tr°bramskiej ustawił się 
otta' %  *7ftl f ndvv* Przed kościołem po- 
ka b 3  Przed i? wspaniały katafalk i 
Poc, i eństw« którym odprawił uroczyste 
Pf- łPl Odn żatobne ks - dy - śwlerc- 
Put ó ' P harfrawione zostały egzekwje.

znajdował się sztandar

odbyła się defilada 
PPłkA ,Pp. k - Kunachowiczem. W  u- 

P r j S 1?1* udział delegaci innych 
\y 2,1°ści iciele władz i tłumy

k°'vych,<l ti!? °dbył się w  koszarach 
£ Jr b,ad żołnierski.

W Ostrobramskiej
Jp!?l y ślub w kościele 

w 8 .  O
sff i i  śwj-^Odę, o godz 11 ran,0> w spa- 
Ur0f? Pa f v; ni Matki Boskiej Ostrobram- 
ś,ubyystQśc a.kovv«  odbyła się piękna
*ek ^  2a\varPlerwszeg° w i eJ murach 

^łteńfij.y został mianowicie zwią- 
elcza. , .  między córką Henryko- 

b Lidją a rotmistrzem 
J a ło w ie c k ic h  Władysławem 
7 wiązek małżeński pobłogo-

fiw 
U
N<

Sławiłks ■,
b ę Ż  4 0> e k , or Salezjanów świerc. 
z riA  ̂ kn Uroczystość potęgowała o- 
na -^bclca [ f Usu oficerskiego 14 p. uł. 
żeń0 ?ele j PPUłk. dypl. Kunachowiczem 

U publiczności. Nowo-
kf6rv*pułkowW1 t wi5 tyni P °wita,| mar’ 
Pan J.y naJ I y . tr?bacze 14 p. ułanów,

. ^  ępnie w czasie ślubu wyko-
uroczystości

Kadeci pomorscy we Lwowie
,W środę, dnia 10 lipca b. r., bawiła 

we Lwowie szkolna wycieczka krajo­
znawcza Korpuśu Kadetów Nr. 2 z Chełm­
na. Młodzi wychowankowie tej szkoły, 
pochodzący w przeważnej większości 
z zachodnich dzielnic Polski, korzystając 
z feryj wakacyjnych urządzili wycieczkę, 
wybierając się wraz z komendantem szko­
ły i swymi wychowawcami w podróż o- 
krężną po kraju. Zwiedzili dotąd całą 
Małopolskę, podziwiając z niekłamanym 
zachwytem cuda naszej przyrody, zwłasz 
cza urocze piękno Karpat.

Bawiąc we Lwowie, zwiedzili kopiec 
Unji Lubelskiej, arsenały, basztę procho­
wą, kościół Bernardynów, katedrę łaciń­
ską, katedrę ormiańską, muzea, szczątki 
murów obronnych, oraz wiele innych za-

COMPRIMESYICHY-
*»A0A * z k u ą n k ę  n a t u r a l n e j

WODY W H T  ZA lO  CROSZY
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bytków starego grodu. Na zakończenie 
całodziennej wędrówki po mieście, zwie­
dzili kadeci pobojowiska lwowskie, po- 
czem udali się na Cmentarz Obrońców 
Lwowa, gezie złożyli hołd prochom po­
ległych bohaterów.

Wycieczkę oprowadzał i udzielał ob­
jaśnień st. sierżant Walawender Józef, 
który również wygłosił dla niej trzy od­
czyty na tematy: „O historji miasta Lwo­
wa", „Obronność starego i nowego Lwo­
wa", oraz „Lwów w  listopadzie r. 1918".

Zgłaszanie mieszkali na Targi Wschodnie
W  związku z jubileuszowymi XV. Mię- 

d z y n a r o d o w e m i  Targami Wschodniemi,
Przemysłowo-Handlowa — Targi Wscho. 
dnie. W zgłoszeniu należy podać wyso-

które odbędą się w  czasie od 31 sierpni^ i kość żądanej ceny za jedną dobę z nad
d o -15 września 1935, Izba Przemysłowo- 
Handlowa we Lwowie zwraca się do 
mieszkańców m. Lwowa z apelem o zgła­
szanie wolnych pokoi, przeznaczonych 
dla pomieszczenia przyjezdnych na czas 
Targów Wschodnich.

W  roku bieżącym, wobec organizacji 
na Targach szeregu imprćz specjalnych, 
spodziewany jest szczególnie silny na­
pływ do Lwowa zwiedzających, zwłasz­
cza, że są organizowane masowe wy­
cieczki. Zgłoszenia pokoi przyjmuje Izba

mienieniem, czy zgłoszony pokój jest z o- 
sobnem, czy-ze wspólnem wejściem, oraz 
wielołóżkowy.

Należy zwrócić uwagę, że wobec 
ogólnej zniżki cen, jest tern większe 
prawdopodobieństwo uzyskania lokatora, 
o ile zgłoszona cena nie będzie wygóro­
wana. Zgłoszone pokoje zostaną następ­
nie oglądnięte przez delegata biura mie­
szkaniowego, zaopatrzonego w  odpo­
wiednią legitymację Targów Wschodnich, 
który też ustali ostateczną cenę pokoju.

Śledztwo przeciw mordercom 
ś. p* min. Pierackiego

Agencja Wschód donosi:
Na podstawie informacyj podanych 

przez Gazetę Polską, prasa podała sze­
reg szczegółów, dotyczących śledztwa 
przeciw mordercom ś. p. ministra Pie­
rackiego. W informacjach tych podano o 
akcie oskarżenia, ilości oskarżonych itp.

W kilka dni później Gazeta Polska 
zamieściła oświadczeń e, wyjaśniając, 
„źe podane szczegóły pochodzą ze źró­
deł nieoficjalnych".

—  Wobec tego — pisze Gazeta Pol­
ska — zrozumiałą jest rzeczą, że w szcze 
gółach sprawy, o których informowaliś­
my — mogą zajść jeszcze zmiany.

Sesja wyjazdowa burmistrzów 
pow. rohatyńaklego

Ag. W schód donosi:
W  Bursztynie odbyła się sesja w yja­

zdowa burmistrzów, wójtów i sekretarzy 
powiatu rohatyńskiego pod przewodnic­
twem starosty dr. Janeckiego. Na sesji 
omówiono najaktualniejsze zagadnienia 

zakresu samorządu.
Następnie urządzono wycieczkę do 

Demianowa, gdzie obserwowano postępy 
prac Jcomasacyj.no - melioracyjnych na 
znacznym obszarze. Tam gdzie dawniej 
były bagna, obecnie znajdują się piękne 
orne pola. Ludność odnosi się do prac 
komasacyjnych z wielką przychylnością.

Otwarcie kursu szybowcowego 
w Wygodzie

Ag. Wschód dnosi:
Z inicjatywy dyrektora gimnazjum 

dr. Krystanowskiego, prezesa Pow. Koła 
Szybowcowego w Dolinie, staraniem Wo

Dom kolonji wasacyjnej 
X Gimnazjum nad Mizunką
Staraniem Kóła Rodzicielskiego X. Gi­

mnazjum we Lwowie, powstał wspaniały 
g m a c h  Domu kolonji wakacyjnej tego 
gimnazjum. Piękne położenie oraz w a­
runki klimatyczne niechybnie przyczynią 
się do zadowalających wyników, w po­
prawie zdrowia młodego pokolenia.

Gmach ten został zbudowany na „Kry- 
wuli" nad Mizunką, a onegdaj odbyło się 
jego uroczyste poświęcenie, przy udziale 
reprezentantów Koła Rodzicielskiego i 
grona nauczycielskiego.

t a i o n i c z - Z W s
miły odpoczynek, skuteczna kurocio

UPAŁY I TRAWIENIE
Każdy organizm wymaga harmonij 

nego funkcjonowania wszystkich organów 
Prawidłowe wydzielanie gruczołów — to 
podstawa zdrowia. Jednemi z najważniej­
szych są gruczoły regulujące wydzielanie 
kwasu solnego do żołądka, kwasu, któ­
rego obecność niezbędna jest do trawie­
nia. Wszelkie odchylenia od normalnego 
funkcjonowania, jak to wydzielanie nie­
dostateczne lub nadmierne kwasu odbija 
się odrazu na prawildłowoścr trawienia, 
a następnie i na usposobieniu. Przypadki 
nadkwasoty żołądka występują często 
nawet przy prawidłowem odżywianiu się 
naskutek wpływu czynników zewnętrz­
nych, jak np. długotrwałych upałów. — 
W  tym wypadku zażycie po posiłku ja­
kiegoś naturalnego środka alkalicznego, 
jak n. p. pastylek Vichy-Etat, przygoto­
wanych w postaci cukierków o różnych 
smakach, reguluje szybko funkcje tych 
gruczołów, usuwa wszelkie dolegliwości 
i przywraca równowagę ducha. (x)

Awantura w raju i za... kulisami
Otrzymujemy następujący list:
Na jednem z przedstawień „Awantu 

ry w raju" wyszedłem w czasie antraktu 
na ganek, wychodzący na podwórze bu­
dynku, w którym mieści się teatr „Roz* 
maitości".

Zaintrygowała mię większa grupa 
młodych ludzi, wpatrzona pożądliwie w 
znajdujące się po drugiej stronie podwó­
rza okno, jasno oświetlone, a zasłonięte 
dość niedbale jakąś szmatą.

Rzuciłem okiem w tę stronę: przez
dużą szparę u dołu widać wyraźnie je­
dną z artystek, która z całą swobodą... 
przebiera się, dochodząc stopniowo aż 
do prawdziwie „rajskiego" niemal ko- 
stju-mu.

Bezpłatny ten dodatek do. właściwego 
programu budził żywe zainteresowanie 
wśród młodzieńców, obserwujących całą 
scenę w mrokach ganku.

Możeby jednak postarać ,  się o po- 
żądną storę i zasłonić nieco szczelniej 
owo niedyskretne okno? W ystarczą ko­
stiumy kąpielowe na scenie, — „raj za 

|  kulisami" chyba zbyteczny...
j  Czytelnik „Kurjera Lwowskiego'1

krn ^esoln ° r* a po uroczystosu pzyOOWCUWCKU W uuiiihc, Did.omcm < u 
rj>i skr2vj 'ny> przy którym wśród szpa- I jewódzkiego Komitetu L. O .P. P. w Sta- 
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staruszce 600 zł*
7. (tel. wł.). Trzej bra 

Brustur napadli wczo 
1 °icie!n~~~,CLn'ei staruszki M. Stry^

u n a  niei ' by wska'

birio, ®®“letniej s ta ruszk i  M. S try -  
y^ymusiii na niej, b y  w s k a -  

- r a  y w a  P ien ią d ze .  K a to w a n a  
arP 2abraii sk rytk ę ,  z której ra-

*  8 zł: W s z y s t k ic h  w k ró tc e  
1 o d s t a w i o n o  do w ięz ien ia .

linie, odbywa się obecnie kurs szybow­
cowy w Wygodzie na Kiczerce.

Na otwarciu tego kursu zjawili się 
przedstawiciele Woj. Komitetu LOPP. w 
Stanisławowie, członkowie Zarządu Pow. 
Koła Szybowcowego, oraz tłumy publicz­
ności. Lotów dokonali: kierownik kursu 
rotm. Trenkwald oraz instruktorzy pp.: 
Czechowski, Hordyński i Źabski.

Wampir ogrodowy na Kleparowie
Od pewnego czasu dzieją się na Kle- 

paroWie rzeczy niesamowite, na które 
zwrócić należy uwagę czynników bezpie­
czeństwa. Oto przy ul. Sportowej i Cer­
kiewnej jakiś wampir "'spada w nocy na 
ogrody warzywne i niszczy je bez su­
mienia. W ciągu ostatnich trzech tygo­
dni opryszek ten, dotąd nieuchwytny, 
zniszczył w  ogródkach plony wartości 
około m m  7).

Sprawą tą winien natychmiast zainte­
resować się VIII. Komisarjat P. P M który 
podobno jest o tych szkodach poinformo­
wany. Miejmy nadzieję, że po naszym sy­
gnale, wyczyny wampira na Kleparou e 
będą ukroconłe.

CIEKAW E, interesujące i pojm ują­
ce są ogłoszenia drobne. Warto czytać.

KRONIKA KRAKOWSKA^
HARCERZE WĘGIERSCY w  liczbie 

około 500, jadący ma zlot polskiego skau­
tingu w Spalę byli witani bardzo ser­
decznie na ziemi krakowskiej. Pierwsze 
powitanfe miało miejsce jeszcze w  Ze­
brzydowicach, dokąd przybyli komendant 
hufca zagranicznego i honorowa druży­
na śląska. Dalszy etap podróży do Kra­
kowa był jednym ciągiem owacyj i nie­
kłamanej serdeczności okazywanej bra t-  
mm organizacjom węgierskim przez dru­
żyny polskie. Do Krakowa przybyli W ę­
grzy w piątek w  połudn.e, witani na 
dworcu przemówieniem prof. Dąbrowskie 
go i hymnem węgierskim. Z dworca ro­
zwinął się pochód skautów węgierskich, 
poprzedzanych drużyną honorową Kra­
kowa, który ruszył na W aw er Po złoże­
niu hołdu zwłokom Marszałka Piłsud­
skiego, harcerze udali się n,a Sowiniec. 
W  piątek wieczór koncertowała na Ryn­
ku orkiestra węgierska, a o północy go­
ście węgierscy odjechali do Spały.

BUL OWA GMACHU MUZEUM NA­
RODOWEGO w Krakowie postąpiła o  ty­
le inaprzód, że postawiono już funda­
menty i rozpoczęto szalowanie stropu 
nad przyz emiem. Cały teren budowlany 
został pokryty ławicą piaskową, celem 
odprowadzenia madnBtani wilgoci. Osta­
tnio kierownictwo budowy przystąpiło do 
wznoszenia szkieletu żel-betonowego. Do 
końca t>. r. gmach ma stanąć pod d a ­
chem. Przy budowie pracuje 150 robot­
ników.

DWA GROBOWCE Z  XI. i XII. wie-
KU znaleziono na parcelach pp. Piąt­
kowskiego i Bytmara z okazji ropoczę- 
tvch tam onegdaj robót budowlanych. 
Obydwa groby są typu rzędowego. Przy 
jednym ze szkieletów leżały d w a  ka<- 
błaczki skroniowe, charakterystyczne 
ozdoby słowiańskie, wykonane z drutu 
nronzowego, powleczonego blaszką sre­
bra, zwiniętego w  nłezamknięfe koło. Na 
przyległej parceli wykryto ślady średnio­
wiecznego mieszkania .ludzkiego ze 
współczesną ceramiką.

WPISY NA STUDIUM WYCHOWA 
NIA FIZYCZNEGO UINW. JAG w Krako­
wie odbędą się tylko w czasie od l siern-
5 ? ‘1.°  l(b wrześn.i j ,w Dyrekcji Studium 
Kraków, Zwierzyniecka 26. Pomyślne u-

zyskanie Studjum, uprawnia do uzyska­
n a  naukowego „magistra wychowania 
fizycznego" i do egzaminu państwowego 
na nauczyciela szkół śrecmich i semma' 
rjów nauczycielskich.

PODNIESIENIE DZIAŁALNOŚCI AR­
TYSTYCZNEJ SCENY KRAKOWSKIEJ 
stwierdziła Komisja teatralna dyskutując 
nad ostatniem 3-leciem pracy Teatru 
miejskiego w Krakowie. Komisja w yra­
ziła ustępującemu dyr. Osterwie gorącę 
podziękowanie za dobór i wysoce arty, 
styczny poziom sztuk, a w szczególności 
za inicjatywę utworzenia teatru s z k o I -  
nego.

RUCH BUDOWLANY W  W OJEW . 
KRAKOWSKIEM. Wydział budowlany 
wojew. krakowskiego zatwierdził proje­
kty budowy szeregu szkół powszechnych, 
oraz domów ludowych i katolickich na 
terenie tutejszego okręgu. Zaznaczyć na­
leży, że obecnie znajdują się w  trakcie 
budowy szkoły powszechne w gminach: 
Radocza, Wyczyska, Dąbrówka-morsk?, 
Zabrzeż, świaniarek, Radzlstów, Gó|t-'W- 
ce, Muszyna, Jasło, M adejowa, Siedzina, 
Korzenna, Przeciszów, Dobra, Mókra 
Wieś, Boguszowie, Tomice, Niedźwiedzie, 
Zaczarnie, Marcówka. Nadto są budowa ­
ne kościoły, względnie kaplice w Buszy- 
nie, Międzybrodzie, Balłnie, Nowej Wsi, 
Szlacheckiej, Krasne Łososice, Białym 
Dunajcu i Tarnowie. — Onegdaj bawił w 
Krakowie dyr. departamentu budownic­
twa w  Ministerstwie spraw wewn. inż 
Stawicki. Badał on na miejscu sprawo 
nadbudowy gmachu urzędu wojewódzk '■ 
go, dalszej budowy gmachu Biblioteki 
Jag. oraz ukończenia Kliniki gmekoW 
giczno - położniczej.

REPERTUAR KINOTEATRÓW-
A n R U ° :«;S0b0Wt6r królewski“.
B A n A T R r^ ysp.a skarbów “'

GATELA: „Jestem zbiegiem" Na sce-
P R O M ^ . ^ T *  8 0 ^  BagałeU"!

• f k u m i E n .  „Serce Indjanki" i T a . 
jemnica małej Shirley" -
SŁONKO: „Przybłęda".
*\x /r?7U£ A:- ”T ygfys morderca*

r pazur<< * „Wiosenny walc",
m l  m  „ocne tycie bogów".
WANDA: „św iat jest zakochany™ f 

..W szystko dl? zwycięzcy"*
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lemia na raty po 5 zŁmiesięcznie
Z a r z ą d  D ó b r  P a c y k ó w  • Poczta i stacja kolejowa Stanisławów
po zamknięcia I 1 U parcelacji Olesiewc, który *bceai* stcai* się nzdrowiskiom z ła- 
zi calca mi leciaietem i ze względu aa dewiereene źródło scloc-jodc-bromcwe, a więc po 
sprzodaży przeszło 4000 pareol z tego kompleksu, przystąpił Zarząd za zezwoleaiem Urzę- 
da Ziemskiego w Stanisławowie Nr. 8235, z daie 31. XII. 1930 r. do dalszej paroelacji 
części swoich posiadłości pod aazwą „Zosiaek* —- w niezwykle pięknej okolicy (toż obok 
uzdrowiska Olesiów). Pragnąc stworzyć tam dalsye uroczo letnisko i umożliwić każdemu 
posiadanie własnej, pięknej willi dla spędzenia wakacyj tanio I wygodnie pod własnym 
dachem. — Rozpoczyna obecnie dalszą sprzedaż parcel i to po bardzo aislciaj cenie, bo

po 1 zł. za sążeń kwadratowy S  (3.60 m2).
Na wybudowanie willi z ogródkiem potrzeba około 100 sążni*, tj. 360 m3 co kosztuje 
zaledwie Zł. 100 gotówką, lub w ratach opłacalnych no zł. 5’— m ies. przez 2 lata.

Kapujący 2 lub więcej parcel po 100 sążni, płaci raty miesięczne po 5 zł od każ­
dej parceli. Rówaoeześaie Spółdzielnia w Olesiowie „NOWA ÓSADA* wybuduje dla 
zachęcenia parcolantów pewną ilość małyeh will drewnianych, jedno- dw oi trey-izbowyeb 
po nadzwyczaj niskich cenach ze względu na dostarczony przez Zarząd dóbr materjał; 
a wille te opłacalne będą ratami miesięcznemi po 85 zł., 50 sł., 75 zł., I 100 zł. przez 
2 lata, zależnie od wielkości willi

Infermacyj udziela i zgłoszenia przyjmują: Zarząd Dóbr Paayków op. Stanisławów 
lub kancelarja dóbr Pacyków we Lwowie plac Marjacki 10*

Z ie m ia  n a  r a ty .  W ille n a  r a t y .
Wv<riać i przesłać aort adresem: Kancelaria Zarzadu ^óbr P *cvlców p. Staniaka ów.

z g ł g ś z e T«Te7
Na poastawie ogłoszenia w „Kurjarze Lwów." zgłaszan. ekęć k u p a a  są ni kw.

parceli w Zosiaku kuoaa tak parcel jak i willi izbowej,' prossąe o przysłanie
mi dokładnych warunków
Imię i nazwisko ......  ......................................... ....... .............  zawad .......................... .....  __
Dokładny adres ___________     :-------- ----------- :......................  ....

10^1 Dnia 1935
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T rzeti Festiwal T eatralny w Mosktfi*
od 1-go do 10-go września 1935

ul.
Zapisy i szczegółow e informacje przez:

W szystkie oddziały ^ O R B IS U * * , w W ARSZAW IE, ,,Orbis 
Marszałkowska 153. tel. Nr. 2-50-86, „Union-Lloyd", Warsz*^*

C1' ul. Chmielna 44, tel. Nr. 6-22-24. ^
|  W S Z Y S T K I E  O D D Z I A Ł Y  „ W A G O N S - L IT S - 0 0 0 ^ % ^  

) 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 c * > 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 00 0 0 0 0 ° ^ ^

MEBLE
jadalnio, sypialnio 
gabinety, tapazany, 

klaby polooa 
Wiodoiiska 
Wytwórnia 
Stalarake*
tanleorska

Lwów, Syk- 
•tusk«41 tul. 
24.7* t94

A. WIŚNIEWSKIEGO

214-18

Sprzedaje najtaniej
Meble N ow oczesne i Antyczne. Kluby 
skórzane. T a p c z a n y .  Pokoje 
Kombinowane modern i antyczne. S a ­
lony Stylow e Meble Biurowe. O BRAZY  
SŁYNNYCH  M ALARZY. Dywany 

Perskie. Bronzy, Porcelana. 1868

Włoska Sp. Akc. Powszechna Asekuracja w Tryjeście
Assicurazioni General! Trieste

Dnia 2 maja 1935 r. odbyło się Walnp 
Zgromadzenie Assicurazioni Generali 
Trieste i zostało ogłoszone sprawozdanie 
rachunkowe za rok 1934, Jak widać z te­
go sprawozdania, 103 rok operacyjny T o­
warzystwa przyniósł za sobą dalszy ro z ­
wój ogólnej działalności, bądź to pod 
względem nowej produkcji, bądź to pod 
względem rozpostarcia organizacji T ow a­
rzystwa na nowe dziedziny.

W  ub egłym roku kapitał akcyjny T o ­
warzystwa został podwyższony z lirów 
60.000,000 do lirów 120.000.000. przy-1 
czem podwyżka ta została pokryta z re­
zerw majątkowych. Zostały ponadto pod­
wyższone wszystkie rezerwy Towarzy­
stwa, a w  szczególności rezerwa na Wa­
hania kursowe, która wynosi obecnie li­
rów 85.203.187. Łączne rezerwy T .w a  
wynoszą na koniec roku 1934 lirów 
1,788.810.223.

Stan posiadania nieruchomości, sta­
nowiących część funduszów rezerwo­
wych, wykazał dalszy znaczny rozwój i 
wartość inwentarzowa jego wynosi li­
rów 345.101.000. Stan ten obejmował na 
koniec ubiegłego roku 167 objektów w 17 
różnych krajach.

Ogólny zb;ór składek w dz:ałach rze­
czowych wyniósł lirów 255.096.615, w 
dziale życiowym — lirów 238.803.378. 
Stan ubezpieczeń życiowych na koniec 
1934 fi wyraża się liczbą po lis 279.986, o 
kapitale okrągło 1 rów 5.770.000.000. •

Sprawozdanie z działalności T ow a­
rzystwa w Polsce wykazuje zbiór składek, 
łącznie z opłatami manipulacyjnemi, w 
dziale ogniowym okrągło zł. 3.268.000, 
w dziale ubezpieczeń od kradzieży z wła­
maniem okrągło zł. 865.000, w dziale 
transportowym zł. 611 000, w dziale w y­
padkowym zł. 149.000, w dz!ale odpowie­
dzialności cywilnej zł, 325.000.

W  dziale ubezpieczeń na  życie w roku 
1934 wpłynęło wn osków na sumę zł. 
17.284.082. wobec sumy zł. M .480.128 
w roku 1933.

T-wo rozpoczyna obecnie budowę ob­
szernej nieruchomości przy zbiegu ul. 
Marszałkowskiej 1 Złotej, a więc jest 
pierwszem, które w centralnej części ulicy 
Marszałkowskiej przystępuje do zmiany 
oblicza Warszawy, zmiany tak niepom.er- 
nie pożądanej. j  22056

C Z Y  W I E C I E ?
i e  srebrzę"!* '**t tylko wfiw- 
t z n  trwał*, M uli «a| ta seą  

•ią aprawdzió il*ió  
ar*bra*g*. Ia.a  

ćrabrzeaia są bazwartaśctcwc

SREBRZENIU
(■{•tulą jw araację wydaja

„GAL W ANO PLATER*
KOPERNIKACH 

NAPRAW ; M  KOPERNIK*

A U T O M A T  Y C Z N E  
P A T E N T

SKŁADANE 
ZPŁÓTNEM

LEŻAKI  
F O T E L E

P A R A S O L E  O G R O D O W E
M C* D  |  C * OGRODOWE 

E -  D  I— Es  { c i ę t e
KOSZE ' walizy podróżne 

WŁASNA WYTWÓRNIA. —  CENY FABR.

N O N IE W IC Z  i S Y N
LWóW BATOREGO J4

2216/33

B i e l i z n a  m ę s k a
renomowanej jakości po nis­
kich cenach. Pullovery, ko­
szule sportowe, krawaty, 

szale, rękawiczki 12955

\ i  fiinniiimmiiiiiiniffiinimmiiiniininiiiiiiinmiiiiiniiini w

ą a i * n j t o r i |
I t l u l l O I I M "

M t Y I I A K
l lynowit 

lwów
PŁAC lAMURł-

mi

AUDYCJE RADIOWE
Radiostacja lwowska

Niedziela, dnia 14 lipca 1935
8.30 Audycja poranna. 9.55 (Lw) Pro­

gram na dzień bież.
10.00 Uroczyste otwarcie jubileusze, 

w ego Zlotu Harcerstwa Polskiego przez 
Pana Prezydenta Rzplitej. a) Przemówie­
nie Ministra Kościałkowskłego, b) Pod­
niesienie bandery. Przedstawienie Panu 
Prezydentowi R. P. Komendy Naczelnej 
Zlotu 1 Kierowników delegacyj zagrani­
cznych., c) Msza św., d) Otwarcie przez 
Pana Prezydenta wystawy Harcerstwa i 
przemówienie W ojewody śląskiego dra 
Michała Grażyńskiego, Przewodniczącego 
Związku Harcerstwa Polskiego, e) Defi­
lada na stadionie.

11.57 Sygnał czasu 1 hejnał. 12.03 
„W krainie lasów I jezior — Augustow. 
szyczyzna—  feljeton wygł. Eug. Żyto- 
mirski. 12.20 Poranek symfoniczny w  w y­
konaniu Ork. P. R. 13.00 „Figaro, burzy­
ciel Bastylji" — fragmenty z „W esela 
Figara'* Beaumarchais, w  przekł. i oprać. 
T. Boy*a-żeleńskiego. 13.20 F. Mendel- 
sohn-Bartholdy: Symfonja szkocka w  
wyk. ork. P. R. 14.00 (Lw) „Koncert ży­
czeń". 15.00 (Lw) Skrzynka leśna w  opr. 
p. Józefa Barczyńskiego. 15.10 (Lw) Pio­
senki ludowe w wyk. Chóru Juranda 
(płyty). 15.22 Przegląd rynków .produk­
tów roln. 15.35 (Lw) Płyty. 15.45 „Po­
rady. weterynaryjne" — wygł. lekarz w e­
terynarii Z. Olszański. 16.00 Recital for­
tepianowy Molly- Ref. 16.25 Chór Juran­
da. 16.45 , W iesz, kto jest wielkim?" 
(W ielkość w  koncepcii Norwida) szkic 
literacki. 17.00 (Lw) Koncert dla letnisk 
i uzdrowisk. 18.00 Transm. z Jubileuszo­
wego Zlotu Harcerstwą Polsk. w  Spalę. 
18.20 Tr. z Warszawy. 18 30 ..Cała Pol­
ska śoiewa". 18.45 „Nad Olzą" —  wygł. 
błk. Tad. Tomaszewski. 19.00 (Lw) Pro-

PLUSKW*
tęp! radykalni* św{**« S -p *

F-y,SAN0S*
raatja. Zadaleie wszędzie 5-yc*

,,SAN0S“ ftSsfi
„SANOS- Lwów,
KI. Taółklej 3.
■ m ________ Tel. 212-62

Biuro Reklam 
i Plakatowania  ̂
iw, ul. Lindego 7» tel* ,Lwów,

Najkorzystniejszą jest 
na w  esitetycznydi, specjalni® 
m y zbudowanych blokach * 
przy przystankach Ó°
autobusowych. Bloki oś^fc 
późnej nocy, oglądane są 
osób. ■ -pflSj

Dział plakatowania afiszów . ^  m  
żony w  tablice tak w  centruP1 *"7  
i na peryferiach daje rękojm i jjtf
w  tym  kierunku reklamy.

b e z  p i e n i e ^

D O R O T E U M 1*6*’ 4#* ;
Br*lir J

gram na dzień nast. 19.10 (Lw[ 
reklam. 19.25 Chwila Głarunow*
19.50 „Praca aktora" —  w g Ł c  *L/<r 
Maszyński. 20.00 Pierwszy fliwgŁe 
sce Niepodległej. 20.10 Zapom^f f,
ry Wojciecha Gawrońskiego* 4
brane myśli Józefa P i łs u ^ k ie g J ^ ^  
Dziennik wieczorny. 21.00 pc*
z jubileuszowego Zlotu 
skiego w  Spalę. Uroczyste 
Stadjonie, poświęcone 
szałkowi Polski Józefowi —** "*
21.45 (Lw) „W esoła LwoW*Kh,
104 pod kier. art. W ikto .9 ^22^ 
p. t. „Gdzie pieprz rośn ie .. ^  
domości sportowe. ..N aa^22.35 „ 
narka gra" —  Koncert w  
rynarki Wojennej pod dyt* 4 
23.00 Komunikaty. 23.05 {W  
modne w  Niemczech" (płyty'*

„Wesoła Fala". 104-+a *
soła Fala", którą usłyszymy °  
dzielę, o godz. 21.45, będzt*, n  
egzotyczna. Autorzy teks*®;.. ri  
Pawłowicz, Wiktor Budzyfl**’ 
i H. Vogelfan,ger poniosą 
eteru do kraju, „Gdzie fle.
do Brazyljii. Na egzotycznem 
nalnej muzyki brazylijskiej i P“- 
Lipczyńskiego wystąpią tn-• ‘ i
i Tońko oraz Aprikosenlkraip

„Figaro — burzyciel
znane są .fakty, łączące o s o ^  
chais z fepokowem wydarzę* 
nia Bastylji. W  data

yświęta Francji, Teatr 
oWaTSżawy; o godz. 13 00 ‘‘IT, 

chowiskowy „W esela Fif,raJ 
wa,nv „Fl| kro -  burzyć* 
B o y  żeleński opowie 
to słynny mąż waw.oływal 
twierdzy królestwa, drżąc 
łożony obok własny swój 

Wzdłuż granic Polski- 
nic Polski" —  oto ty tu ł, sr c f
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Pfettttić—  PBZEitlEUDU
v kąpielowe

KOCE — P 9 JRH9

w t in c flo  w yro b u  c e n y fa b ry c zn e

KOŁDRY. M A T E R A C E  P W C I E U l W A
A. PIETRUSZEWSKI
oickief obecni* HALICKA 20 &»

 ̂3.J

«brS'e ^adiQCn / 5P<)r̂ aży jakie zaczynaS& «?»V«. 5 *  ‘o  b a ^ n e
^  eg *1 5pecia1na 5ezP°średnich obser- 
!ni«is?J*atlia ich yc wysłanników Pol­

epo rt H  Władz^ zm°wach z ludnością 
piEa«i az z gran- graniczmemi i t. p.

W ^ a m y  w • Sz?skiei P- t-: ».Nad 
P°r Is??rtażu tvrn i  lel? 0 g °dz- 18-45- Ci«sk J  wieC2ni J adeusz Tomaszewski

J* u u i e s n a  sn rP W P  c rra -m rv

0tlied2iaj , .  .

ęr4i3° AUdycia nia 15 UPca 1935
^ ień  h?r.anna* 8-20 (Lw) Pro­

mna] i ^ ycznA  8.25 (Lw) Wska-
i * ien«, 0 3  W ia n  7  s y « n a l  c z a s u  1

 ̂ P ^ d n i n a 1110 0  ̂ meteor. 12.05
«?■ 8alaUzdrowisw.y- 12,15 ”D,a naszych 
!5°'VsS n°Wei —  Koncert w  wyk. 
I?’05 k**0, 13 On Syłwestra Czo- 
S^l. u°I!cert iSS. Chwilka dla kobiet. 
, S .  i j ?  WlaV !istów* 15.15 Przegląd 
J5.45 ^ 3o (Lw d®mości 0 eksporcie pol- 
K^epłi/^Psm * i P°lsl<ie| niwy (płyty) 

f t i *  Jubileuszowego Zlohi 
;W’L% rCer0“ Weg0 w  Snaie* Fraffment

.^Brs&srwwa , ndzienny odcinek nrO-
Joanny' powieść

Szelburg-Zarembiny, czyta Wojciech Biry- 
dziński. 17.00 Ar je i pieśni w  wyk. Julji 
Mechównej. 17.15 (Lw) Miniatury mu­
zyczne (płyty). 17.40 Trio smyczkowe 
Braci Ginzburgów. 18.00 „Od łuczywa do 
lampy Bola" — odczyt wygł. prof. Lud­
wik Wygrzywalski. 18.15 „Cała Polska 
śpiewa". 18.30 (Lw) „Historja żeglarstwa 
sportowego i wielkie regaty yachtowe 
„Puhar Ameryki". 18.40 (Lw) Chwilka 
społeczna. 18.45 (Lw) Józef Schmidt 
(płyty). 19.05 (Lw) Program na dzień 
nast. 19115 (Lw) Koncert reklamowy.
19.30 Audycja żołnierska. 19 50 „Co czy­
tać" ( 0  polskich przekładach p;sarzy sło­
wiańskich). 20.00 (Lw) „Pińsk — stolica 
Polesia" wygł. Jadwiga Getterowa. 20.10 
„Wesoły wieczór". Wykon.: Trio salo­
nowe. 20.45 Dziennik wieczorny. 20.55 
„Obrazki z życia dawnej i współczesnej 
Polski". 21.00 Koncert w  wyk. Ork. P. R.
21.30 Transm. z Jubileuszowego Zlotu 
Harcerstwa Polskiego w Spalę: Fragment 
ogniska byłych harcerzy. 22.00 W iado­
mości sportowe. 22.10 Utwory Franciszka 
Lehara w wvk. Małej Ork. P. R. 23 00 
Komunikaty. 23 05 D. c. Koncertu w wyk. 
Małej Ork. P. R.

Pińsk — stolica Polesia. P. Jadwiga 
Getterowa onowie radiosłuchaczom w

poniedziałek, o godz. 20.00, w  zajmują­
cym feljetonie o stolicy Polesia, — 
Pińsku.

Wesoły wieczór z Poznania. Nieza-

Z  L  O  T  
H A R C E R S T W A  
W  S P A L Ę

T K A N SM ISJA  U R O C Z Y S T O Ś C I  
H A R C E R S K IC H  

W D N . 1 4 . V I I  G O D Z . 1 0 .0 0

wodnie zabawią się słuchacze Polskiego 
Radja znakomicie w poniedziałek o go­
dzinie 20.10. O tej porze nadaje Poznań 
wesołą audycję, na którą składają się: 
trio salonowe, piosenki w wykonaniu 
Celiny Kreyczi i Kajetana Kończy iskie- 
go, oraz artystyczny gwizd Jules‘a Lesci 
Obok tego wystąpi Klub Cytrzystów

Radjostacja krakowska
Niedziela, dnia 14. lipca 1935.

8.30: Tr. z Warszawy. 9.55: Program 
na dzień bież. 10.00: Tr. ze Spały. 11.57. 
Tr. z Warszawy. 14.00: Koncert ork
mandolin. „Esnana". pod kier. Mgr. Sy- 
ryły oraz *pp. Tomaszewski (gwizd 
artyst.) i Senowski (cytra) 15.00: „Pie­
lęgnowanie skóry w lec;e“, dr. Fr. Amei. 
senówna. 15.10: płyty. 15.35: ork 36 pp. 
L. A. pod dyr. mjr. śledzieńskiego. 15.45: 
Tr. z Warszawy. 16 25: Chór Juranda, 
16.45: Tr. z Warszawy, Lwowa i Spały. 
18.30: „Cała Polska śpiewa" — aud. pro­
wadzi dyr. B. Wałek - Walewski. łS.45: 
„Nad Olzą" reportaż wygł. pułk. T. To 
maszewski. 19.00: Progr. na dzień nast 
19.10: Koncert reki. 19.25: płyty. 19 50: 
Tr. ze Spały. W arszawy i Lwowa. 22 1T 
Wiad. Snort. 22.35: Tr. z W arszawy i 
"^yni. 23.05: płyty.

w  ***» mve d e  10 słów
^ v r „ v 5 Dl* I
Ho ic , ‘Sw 30 gr. im\- 

O głoszen iaŻr° 8**,
ST. ał*w*

M g £ a & z e u i a  c U a d m e «

/budo ogłoszenie nl* oaei* przekraczaj 
50 iłów. O fłonenl* reklam*w* wśród 
Wrębnych k»nto|ą u  1 mm. 1 łam. 30 yr. 
Ogłoszenia draba* przyjmnja Kanta* 

ad fadc. 9—19 bas nrzerwy.

^amieFJ-czamy 
*°w P<* "0 gro-

tr.
10

- *  « •  

p «i«k ick . .

^  ^ S k ^ w - i

Kraków,
22039

BRZUCHOWICE I ZA PóŁDARMO
dam aowy, sześć ubikacji, pią- dem obazeray pad blachą, goś- 
terke do sprzedania. Listy dolcinae l 1 2 morgi ogrodu, czarao- 
Kurjera pod »Brzuehawice“. [ziem podolski koło Zbaraża — 

22057|cista, apakaj, rzeka — jedyne
Korzeaia-

Majlepaze
tnjtnńsza
)BUWIE

*>Ce

T r 1,0 80 sto*
^ To 5 gr.

lł°M

3 * T s i ł . , .
'i« i , . ^Ło w e

Kur jara. 
22079

. S b ł U .  O f.,tT
czno* Wo

poleca
n ajstarsza  firm a katolicka  

1* T. SKRZYPEK  
Lwów, Halicka i ,  tal, 244.70UK

KRAWCZYNIE  
i b ie lifn ia rk i p o leca  K atolickie  
Stow arzyszenie K raw czyń inr 
tel. 87-38 po cenach zniżonych  
św. Józefa , Lwów , Sokoła 1. p. II 

11123

złoto, srebro, perły, 
djamenty, złote zęby, 
oraz kartki zastawnie!*, 
kupuje

UTTERKA
sn a r o M ^ j

PARCELA 
o gród bWako śródmieścia sprze­
dam zgłaszania Karjar Lwaw- 
4ki pod MOkatia*. ??<>61

»fyee 
-  « 10 'izcza;nj

wyrazy 2  !°

m eta ló w ;
T B i r

POLECI
rs, k di J*jm
“ Nl*CA 5 w  Y S K I

^  T*U 295-92.

FORTEPIANY  
<rótkie krzyżowe prawie newr 
.wjątkewo tanie sprzedam od 
400 zł. Hanak Plłzudakieyo 21
p ierw sze  p ię tra .____________2206?

^ Rtw t a n t

... 1 L»iw  h M m  wirunk'
■ * r lłabJ.W

Koszule ’ 73 
męskie

od zł. 3*95 da 
10*50 palaca 

aaitsaiai
ZYGMUNT

Zaleski
Lwóv, Boiiów 4

Magazyn Papieru
SCHEK I  STENZEL  

Lwów, Sykatuaka 2, te l. 84-80 
poleca P apiery  ł  przybory  
chniczne.

miaiaea na pasieką, 
wicz emeryt — Zbaraż. 22069

3 POKOJE  
kom fort Lwów, Sebieakiego 3 "1

220£f

Kawą, Herbatą, Kaku o, świeże 
dobro taai* palaca Michał 
VI* GA Lwów, Slaakiewfez* 3 
za H. Gaarfe‘a, 693

2 MASZYNY 
da pisania apr o ł-m  okazrjaia 
Michalski, Lwów, Fredry 7.

105F
DOMEK w ZóŁlIWI 

3 pokoje, kaebnia, wielka w* 
raada, piąkay ogród, do aprze- 
daaia. Zgłaazaaia da Karara
pad ^Żółkiewska okazja*. 22083 

WILLA
czterv mieszkaaia komfort par­
cela budowlana, sad 680 sążni,
okolica Targów WsebaW.eich 
fprzedam, bliższa wiadamaść 
Lwów, Kaściaazki 6 skład obawia 

21998

>r taj ruoryc* zam ieszczam y  
wszelkie ogłoszen ia  m ieszkanio­
wa do 10 słów  2 razy BEZP A.T- 
NIE. D alsze w yrazy po 6 gr.

te-
102

a« d a k ia g e  17
22035

for-1 Wytwórnia 
WR»ianów, P:a.

^ZKIELSKI

S .  w -28. Sprzed s 7 
kT1Pno,
kentów 

kaprawa,

piaalaadwlatc 
nrych wrtwóra4 

na składzie

Marecki

JEDEN
pekój kuchnia da wynającia 
Lwów, Dekerta 14. ,T*lefoe  
294-46. 22063

4 POKOJE, 
k aebn ia  p e łn y  k om fort p ląk a ia  
p ołażon e, s łe n e e z a a  d aże, bal­
kon da w yn ająeie  L w ów , T ar
nawskiage H telefon 294-46.

22064
4 SŁONECZNE 

pako ja kuchnia, komfort świeży  
ramoat Lwów, Supióakieg* 8.

22065
3 PIĘKNE 

pakajekuehnia pałn*kemfsrt s we 
słanaczua Lwów, Sierpowa 14 
d* wynajęcia. ^ 22067

matru
nowych

najem.

ZWIJAM
mdcl staraiytaaści moaely, ry-

m edal*, najtaai*' Jara- 
- A k i  L w ó w ._ R o m ą n .w « a  9

S65L:»twtrl,«

4 DUi£
•kaja komfort da 
• iw, Kąpęrałka 42*r ająeia. 

22070
SYKSTUSA A 14 

(amfartawe miaazkaaie 3  1 5  
>ak*i na pracownią, biare 4 pa-

l-oje da wynającia. 22w92
POKÓf

i kaebaia kamfart zaraz de wy­
najął a. Z|laaxenia Filipówka 
93* (ul. Weclińaka, dam Sio. 
maszuj. 22091

2 LUB 1 
Pokój, kuchaia, pełaakamfartowe 
rząJoweam. Lwów, Pełezyńsk*
7* 2209

3 SŁONECZNE
ookoje. przynalażytoaci, kamfer'. 
I P. zaraz do wynającia Fili­
pówka, Stef etyka 19 — Dazorcr 
wsknża. 21852

3 SŁONECZNE 
••k»ja, przynalażytoaci, kamfart 
( piątra, balkon — zaraz dc 
wynajęcia. Wiadomość; Lwów 
C zereśn iow a *7. ?19<‘

2 POKOJE  
wpreat z k .etk i ach ed aw ej zerzz  
do wyaająeia awantualaia z me- 
olaml Lwew, Czarneckiej* 4.

21960

4 POKOJE
>a b iare  zaraz da w y n a ie e 1
waw. Czarufckieyo 2. 219 9̂

POKÓJ
ruebnia z przede ukajam, ła­
zienką i yazam wnlaa ad pe­
s t k a  da wvnająeia dla pań 
'rządniczak lub ranaw ad 1 
sierpaia al. Miącty ńskiere  ̂
o'er'varv drwensk 221T0

DUiY
tokaj odpawfodii dla klubów — 
'towarzyszeń Lwów, Batorego
32. I ? -W

BOCZKOWSKIEGO 5
daaaezne trzrpakajaw* półkom 
'•rtaw i mieaztcaaie de wyaają-
cła. Talefen 217-96. 2208T

4 POK O JE  
oałey kamfert da wrnającia
Wiadamaść telefoa 209-93.

21982

WAŁOWA 23
słanaezaych pakai komfort 3 

wejścia da wyaajęeia, 21990

MIESZKANIE  
słoneezaa 3-pekejawe przedpo­
kój, nyża i kuchnia 5 okiea fron- 
towyek ul. Sapińskiaga 2 do 
wvaająeia od 15 iipea. Bliższe 
■formacjo u gospodarza ea- 

dzieaaia miądzy 2—3. 2199t
TRZY POKOJOWE 

mieszkanie z pełnym komfortem 
zaraz do wynajęcia Lwów, Piotra 
Skargi 6. 22002

4 DUŻE
pokaja kam fortowa da wynaję­
cia Lwów, Kopernika 42a t,

22021

8 POKOJE  
kuchnią komfort Lwów, Wya- 
pianakiega 40 da wynajęcia.

  22027

SŁONECZNY 
pokój z kaebn ią  S iea iaw ak a  15  
w y n j m ę  Telefea 219-76. 22044

ó  POKOI ~  "
z kuchnią, komfort ayatam ko­
rytarzowy ad 1 aiarpaia do 
wynajęcia piętra III aieszkaaia  
20 al. Zimarowieza 17. 22045

3 POKOJE
z kuehaią komfortowo ramo -
Łowaaa przy al. Dłageaza 29 
do wyaająeia Telefea 229-97

22946
3 POKOJE 

kueknia z nyżą i baz Lwów, 
Koehaaawakiaga 48. 22054

3-POKOJOWE 
pamioazkaaie, pokój kawalorak: 
Lwów, Nowj^Swiat 18/1. 22060

JAK OGŁASZAĆ —
ffO W „KURJERZĘ“

SZUKAM  
*rzrnaka:oweg* komfartawego 
p-rterower* mieaxkan>a n«j- 
ehątniej w nowej realności. 
Oferty Adminiatraeia »Bez* 

drlętny rządawiee*. 22082
POSZUKUJĘ  

ookój, kuchnia, komfort. Zgło­
szenia „Bezdzietna małżeństwo*
Administracja Kariera 22077

POSZUKUJĘ  
pokój, łazieaka, nianmablawane, 
komfort. „Bezdzietne małżeń 
•twa* Administracja Kurjare.

22076
8 POKOJE 

orzadpakój, bez komfortu tylko 
na kaacelarię lab biar* zaraz 
de wynaięeia. Zgłoszenia: Wa- 
łuwa 5 Dyrakeja Baakn, 22074

4 POKOJE 
nr-adpakdj, kucania, Lwó 
Chmielawakiag* 9 gaap adarz.

2207t
WYNAJMĘ 

4 pokaja kuchnię z palnym kom­
fortem. duże słoneczne wo willi 
z ogrodem, katolikem bezdziet­
nym Zgłoszenia Lwów, Lista* 
pada 5 partar baczna waiaei* 

2207?

1222SJ9E25ES
BEZPŁATNIK ram faasezaray /> 

taj rubryce og łoszen ia  o wolnych  
pokojach i  poszukującym  jokoi 
2 razy do 10 słów  —  dalsza w y­
razy po 6 groszy .

POKÓJ
kuehuia, niski partar, półkom- 
fart da wynajęcia. Lwów, Gre- 
chawaka 56. 22017

POKÓJ
frontowy emablowany niekrę 
pująaa wejście, knlkan, zaraz 

wynajęcia. r wów. Zyblikie- 
22050

da
wieża 41 drzwi 4,

pekój
t a n io

komfortowy.
oiakrąpająey . tex i# * k ;  

G ło w iń sk ieg o  *'■*■ ’

POKÓJ
amablowany komfort Asnyka 

Ztłaazenia Lwów, Pił«nd- 
sk ieje  6 Cokierni*. 2205^

POKÓJ ~  
nmeblowanT wejścia ni okręgu, 
ąc* zaraz wynaime Lwów, 7v- 

kHlrjewieza *1 drrwl 4.

POKÓJ
nmablawany o«#bav webań ssn’* 
Lwów, Listopada 37 tu. 7 _ i- 
eyny parter zaraz. 22071

MIESZKANIE 
kawalerskie: duży niękny pekój 
arzednokój, łazienka, wejście 
x klatki ad 1 sierpnia Lwó a, 
Zyblikiowieza 47 parter 
nrzędnika katolika.

dr*
22075

ELEGANCKI 
pokój, balkon larianka, z. klatki 
zaraz wyoajmą. Lwów, S*p*e.br
76 m. 9. 70097

KOMFORTOWY 
pokój dla jednaj, lub dwą inteli­
gentny ah pań Lwów. Szeptyckich 
41 I p. m. 4. 22084

JEDNO ~  
i dwuosobowa pokoje z u*rzv 
maniam da wynajęcia Lwów, 
Sanatorska 6 Wiadomość do­
zorca. *',?''9

ZARAZ
da wynajęcia dwa pokaja nme- 
blewane dla panów lub pań 
Lwów, Zielona 67. Tamże dc 
wynajęcia garaże i aiajaia. Wia> 
damoać n właścicielki tamże.

£otkaŁe-m
W te j rubryce eamieazczamy 

eazelk ie ogłoszen ia  m ieszkanio­
wa do 10 i łó w  2 razy BEZPŁAT­
NIE. D alsza w yrazy po & gr.

LOKAL
w ią z k o w y  lub p rzem ysłow y da 
wynajęaia Lwów, Miłkawskte**
7-___ 2205’

W CENTRUM 
miasta połowa aklepn do wvn«. 
ącia aa biara, zastępstw* firm 

'łbeyeh, kalaktnrę, skład kil? 
mów i t. «. Zgłoszenia Admi«* 
bariera „Porayamiewir,**. 71Qrą,

Ogłosianla yr u j  rubryce za- 
mieszczamy po 80 gr. ó© 10 
sł6w dalsze wyrazy po n r - a 
szy.

BYŁY
a .h .ta ik  1920 raka, bezdzietnr, 
jczeiw y lubiący uraee — p0 . 
łzukuj* dezaraawki; Ttoiy małą

spokojny, >  sicremne
!ra i' Łgłoszonia Kariar. Zimo-

   li *9. ’ 22Qł: JJwUzn 10 pa« „Oabote e
- k 7 ^  „ --------- ^ i j 1920 > 3 X t» S

j R i ^ * y  | sw —  ^ - s u m m a s m m
Id*Tr ią 0W' 7/1 m. 5 i JAK OoŁ ^ ać — «***" i

22061 CCO W -KBBJSB**'



ser . w .y U P J P P ,, 7. dnia 14 lipca 1935

Komuniknjemy uprzejmie, 
l e i l t i m yKOMUNIKAT

HAWtl OBUWIA „JOT-ES"
przy ni. R u to w s k ie g o  7 
J A N  S C H R A M

do nowego łokuln prz 
i prowadzić go  

będziem y pod Fą
FIRMA KATOLICKA (8 8

UCZEń
fimn. sierota lat 15, zdrewy, 
siiajr, poszukuje jakiejkolwiek 
praay fizycznej, by móc zaro­
bić na książki. Łaskawa listy 

Ad ministrze ja „Legitymacja 
402*. *22086

DZIEWCZYNA
do wszystkiego z dobrami świa­
dectwami poszukojo pracy od 
1 sierpnia. Listy Kurjer Zimo- 
rewicza 10 „Dziewczyna". 22084

f l m i n

W rubryce te] zamieszczamy 
ogłoszenia do 15 słów BEZ­
PŁATNIE — dalsze wyrazy po 
5 groszy. ___________

eTo b r z e - -
fetojącą kucharkę zô  sprząta- 
niena — atzeiwą ze świadectwa­
mi przyjmę Lwów, Gasiawskiego  
4 parter. 22066

% idxvu iiskcL
Po 5 groszy za słowo liczymy 
w tej rubryce do 20 wyrazów. 
Dalsze po 10 groszy.

MORSZYN-ZDROJ 
nowootwarty pensjonat „Japie!* 
lonka“ pod zarządem M. Woro- 
nieckiej, położony w centrum, 
poleea pokoje z balkonami, po* 
ścielą i całodzlennem utrzyma­
niem, po umiarkowanych co 
nach. 940

POSZUKUJĘ! 
tpólaika lub kierewatka z kau­
cją do Piekarni F. Hawranek, 
Lwów, Gron waldzka 12 ?2Q9S

STARSZA 
osobę do pomocy w gospodar­

stw ie  wiejskiem posiekają —
za atrzymaaio. Lwów, Mikołaje
21 1 p . o d  3 — 6.

0RŁ0W0-M0RSK1E 
poasjonat „Zbyszko* poleca 

słonećzao pakajs z catodzien 
nem utrzymaniem od 5 zł. dalnn., 
uie. 105311

KRYNICA
peasjonat bra Łazarskiego, po­
kój z ebfitem, wykwintnem 
atrzymaaiem 6 zł. Żadnych do­
płat. 21057

PIWNICZNA 
chrześcijański poasjonat „Or­
lęta" Drowoj Zarembiny. Pia­
nino, Bikljeteka, Tenis, Poprad, 
kąpiele mineralne, borowinowe.

21^91

DZIELNYCH AGENTÓW 
do sprzednży kuchenek b en zy  
nowo-gazowyck opntontowanyeh 
w kraju i zagranicą poszokujo 
fabryka. Zarobek miesięczny 
1000 zł. i więcej. Konieczna joat 
kancja za wzór 20'— zł. W łaś­
ciciel jest osobiście we Lwowie
sd poaiedziałku 15 bm. i dni 
następne przy t»l, Grodzickich 
1 m. 5 od godz. 9 —13 i 15—19

1055

WYGODNE 
< tulsko 2 pokoje 3 osoby 5 zł. 

220401 dziennie, jodan nanbn 3 zł. 
Dwór Majdan lipawiocki p 
Przemyślany. 22039

DOZORCóWKA 
dla bezdzietnych Polaków. Zgło­
szenia i właściciel Król. Jadwigi 
38a. 22023

FRYZJER
damski, tylko wybitna siła zo­
stania przyjęta zaraz na stałe 
Lgłeszonia: B. Stoiśski Lwów,
Zagjeaów 1. 22038

POSZUKUJEMY
HStesunkewanych emerytów, 

njeatów  W prow adzonych w in 
atytucjach do akw izycji. Zgło 
■zonia „Pierwszorzędny węgiel*
Kurier Lwów, Zimorewieza 10 

22042

NIEPRZYJĘCI
aezaiewia w paastwewena .g im ­
nazjum, którzy zdali watąpny 
ogsamia megą być wpisani de
I kl, prywatnego Zakładu nauko- 
woge im, H. Jordaua (ul. aw 
Mikołaja 16) na padstawie
o trz y m a n e g o  z a św ia d c z e n ia .

1015

UDZIELAM LEKCJI 
języka niemieckiego, franeu* 
kiego, angielskiego i włoskiego 
aa bardza dogodnych warun­
kach. Zgłoszenia ped „LaczmiM 
do Kurjara. 220 3

10 ZŁ. M1ES. 
uczę pisania aa maszynach, ste 
negrafji, katigrafji, angielskiego  
niemieckiego. Taaio przepisuję 
powie am, wypożyczam maszy­
ny do pisania. Przez Knraterjum 
koac kura# Michalskiej Lwów, 
Fredry 7.  ^

OGŁOSZENIA 

W ,.KURIERZE"

SA SKUTECZNE I TANIE

SZUKAM 
miasta, w którem niema kata- 
Ileklego nakładu fryzjerski ege 
Za wszalkia infermaeje w tym 
kierunku będę wdzięcznie zebe- 
wiązany. Łask. wiadomość k ie­
rować; Paryżanka Złoczów.

22019

PRZED
wyjazdem na letniska zaopatroje 
sią drzwi i okna przed włama­
niem w kraty i zamczyska. Slu- 
sarnia Lwów, Sykstuska 60 

Patia. 22041

pr zer ą b  
ianych

„ł ^... B R*
sia tek  d r u c ia n y ^  j r
czany, matersc \
napek wraz d x T  V
bryka Zaksa,
tel. 279-99.

)ULA^a ao-

URZĄDZENIA 
oświetlenia elektrycznego, dzwon­
ków, telefonów, gromochrony, 
wykonnjo tanio i solidnie „Elek­
tra", Twóy, Paaat Mikolasche 
tcL 10-85. 1144

ONDu-- „
elektryczna 
lacja parowa 
cjalista s TA££5TeG9 1s t a n c o  r  ~p *
Lwów, ul- BA

złota
eure 60 gr.

Za złoto, s r e b r o ,
ty z a s t a w n i c z e -
wartości przez -0py 
t .m  w yiy.k
najsumienniej *• ^  

Lwów, Kopern1̂  R
kina „ K o p e r n ik  •

Pułkow nik de la Rocque, komendant 
organizacji „ K rzyżów  ogn istych ", ko lt  
którego skup ia  się w  te j chwili za in te­
resowanie całej Francji w zw ią zku  z  
niedzielnem i obchodam i św ię ta  N aro­

dow ego.

SKOLE
6. pokojowa, umeblowana willa 
w dużym ogrodzie, nad rzek', 
pod lasem tanio do wynajęcia 
Polakom, katolikom. Wiadomość 
Kalecza 20.a sd 2—3. 17063

ROZŁUCZ
Pensjonat „Stanisława" pięknie 
wśród lasów szpilkowych poło­
żony — poleca pokoje z kalko- 
nam! słoneczno t  utrzymaniem
Ceny niskie. 21852

H F  P o m o c  Ip k ^ rsK 9
21906

i. p

ZAKŁAD TECHNICZNO-DENTYST^1* ^  ^  Q

D r a  S T O B I E C . . ^ .
prow adzi Drowa STOBIECKA- As

ZAKŁAD DENTYSTYCZNO-LEKARS*1 | g 0 0Dr. Bogumiło BieńKowsK'̂
Słowackiego 1® 1 W

otw arty  c o d z ie ń  o d  9 — 1. 4174 PracoW R^

pecjsnata chorób w enerycznych

D r .  P l S w o a  - j j j

'1, długoletni lekarz (I aayst.) klinik - i-''*  . - ł (0
w Berlinie, Pr Ize i Wiedniu ord. od *

Lwów. P L A C . M A R J A C K I  10.
 drugie wejśsio u ul. Sobieskiego 2. T>

Z a k ła d  D e n ty s ty c z n o -T e o ^ -^  ^
F r a n c i s z e k  R y >
Lwów, Bielowskiego 5. Tel. 567-0- ^  ^

W ładca  A b isyn ji Halle Selassie w  o to -czen iu  rodziny na balkonie now ozbudo- 
wanego pałacu w Harrar, w itany en tu zja styczn ie  p rzez  tłum y poddanych.

Lwów, B ie lowahioflo 5. Tel. j c e f  w - A

Dra L E W A N D O W S K I !
Zakład Dentystyczny OTWARTY P l % | »  
WAKACJE. Lwów, pl. Halicki 7 II V |B-

Gmach Banku Spółek 7 ..a lik a w y c ’
 ----------------------------------
P r z e z  cafe w a k a c i e  V ś

Z S  D E N T Y S T Y£  ZN  ̂0 
J. B R A N I E W S K I ^

L w ó w , A k a d e m i c k a  18, *e *'.
(Nad sklapam P. Musiałowicza). Przyjęcia

d la c z e g o ?? r s r r  S&
IWnTi0? M. FREI LICHA
Bo 
daże

otrzymał un ie  
honorowy 1 mnóstwo pochwał WP. ‘ r0 

i wybitnych dygnitarzy.

B A N D A Ż Y  ■ ■ ■  ■  gW*rO * ’ k'
Bo Zakład ten najstarszy w Polsat, wyrabia P® j p* . ,
daże przepukl. i brzuszno wedle swego WY**** # dfP 
co w dowód uznania otrzymał złote medaln, r** r<}ur» 
torat honorowy 1 mnóstwo pochwał WP. » r°

KRYNICA „NAŁĘCZÓWKA** SALON
Pensjonat A. Wąsowictowej o^jfpyzjergfci męsko-damski Wikt o- | 
bok Kościoła otwarty. Wykwintna Glotkina Lwów, Czarnieckie^11 
ne utrzymanie. Ceny niskie. )2 znany z solidnej obsługi nolo-;

856ca się P. T. Publiczności Mani | 
Cure. 1 " ’ 6

MORSZYN 
najstaranniej prowadzony -en . 
sjonat ZOFJI MYCZKOWSKIEJ 
komfort, kuchnia wyborowa, ści­
śle djetetyczna. T84

A jcMu c

W taj rubryce zamieszczamy 
ogłoszenia do 10 słów po 80 gro­
szy — dalszo wyrazy po 5 gr. 

kupieckie pe 10 gr,
k o s t ju m y

kąpielowe na miarę wykonuje 
Wytwórnia trykotaży Lwów, 
Sykstuska 8. 781

PRZYBORY SZKOLNE 
zeszyty bloki rysunkowe najta 
niej poleca Ant. JAM1ŃSKI, 
Lwów, Szajnochy 2 tel. 73-76.

147

' NAPRAWI, 
zegarów, zegarków 1 biżuterji 
wykonuję solidnie. Kupuję złoto 
i srebro ALBIN MUTKA Lwó*, 
plac Bernardyński 8 , z a b u d o w a '
nla 0 0 .  Bernardynów. 678

fwfiw. Terciarsh 10 lei. 215-00 
iSklip łyczakowski I tal. 274-00

OGŁOSZENIA 
W „KURJERZEM 

SA SKUTECZNE I  TANIE 1

— Przepraszam , czy to jest p l» c ^
— Tak. Każdy osioł o tem  wie. ,Q pp 

W łaśnie dlatego zw róciłem  Qpii

CEUNIK O G Ł O S Z E Ń :
Reklamy «  tekściet
Na 1-azej stronie 1J50
Cała 1-Bzs strona » , ; » » ? i > m L2(KL—
Na 2-giej 1 8-cieJ stroni# » » : » > ■  (L80
Cała 8 ja lub 8-cia strona * i s i « 8€0v—
Na dalszych stronach tekstu t » » .  0.70
Cała strona , , t , s t ,  .  ?i00.- •

Różne reklamy t  \
Komunikaty i artykuły reklamowe * t zł. l<— 
Na atronle kronikarski*] » , ,  * ,  n 0.80
W dodatku lltaracko-nankowyn: • » » » .  1*—
Nekrologi do 200 mm. , J t ,  ,  » ■ 9  0.60

e  m 300 N * i » i i » « « f  .80
w powyżej 800 mm. » t * i t «

Ogłoszenia drobne*
Ogłoszenia za tekstem za mm. » i i  i ć ł ,  3.80 
Na ost. atronle i vśród drob. (6 łam.) t m 0.80 
Ogłoszenia drobna za .' iwo 0.10
Matrymonjalne -. 0.10
Dla poszukujących pracy za ałowo . t « „ 0.08 
Drobne ogłosz. przyjmuje się tylko za gotówkę.

Podstawę obliczenie jest 1 mm. w 1 łamie. Podwyżka esc ogłoszeń może nastąpić w każdym czasie i obowiązuje tskte te ogłoszenia, które 
zostały zamówione poprzednio, a nie były zgóry zapłacone. — Za zastrzeżenia miejsca dolicza się 25 proc. — Za nkład tabelaryczny dolicza 

sie 50 proc. Ogłoszenia w numerach świątecznych i niedzielnych kosztują o 20 proc. drożej.

u w a g i * 1
Omyłki, które zasadniczo *1̂  
ogłoszenia, nie upc*ainl*J« J# * 
gotówki, ni ta ł nie obow >flori8̂ . 
do bezpłatnego powtórzed1 
katów bezpłatnych nie 11 
nie udziela eię. ReklBmsej*^ 4?^  
nia się do dni S-eb 
oa daty ukazania się < go *fl 
plarze dowr-dowe liczi 8 ■ 9ję 
do numeru bież. przjdi*111!*

'V'v;iawca: Mur. D . M aciejko^ Czcionkami DRUKARNI KRESOWŁJ Sd.z o . o . L w ów , Mochnackiego 48. O dpow . reo- Stanisł**1


